Lódź, "u M y 2 


jp 276 Kalendarzyk tygodniowy: 
Lr 4 Sob. Bibianny P, M. 
| Niedz. Eranciszka Ks. 
Pon. Barbary P. M, 
CERA PRENUMERATY: Wt. Sabby Op. 
Gio t É Śr. Mikołaja B. M. 
CDA Czw. Wig. Ambrożego. 
Rocznie rb. 6k.— || Piąt. NIEPOK.. N: M. P. 
zonie PE 
wartalnie „ 1 „ 50 
Miesięczn. © « 7 80 Wschód SL godz. 7 m. 56 


dziennik polityczny, przemysłowy, społeczny i literacki, ilustrowany, 


Odnoszenie 10 k. m. £ Dług. dnie, godz, 7 m. 55 
Egz. pojedyńczy 5k, H_Ubyło dniagodz. 8 m. 52 


Z przesyłką pocztową: Redakcya 

R 

Pórocznie aA w Łodzi Sobota, dnia 2 gradnia 1911 roku. 

miecz PTE Jg jet rmelaey 20.8, Kantory: własny w Warszawie, ul. Hoża Ni 32; w Pabianicach u p. Teodora Minke; 


|ODAT Telefona Ni 306. w Zgierzu, w aptece p. Patka. 


CENA OGŁOSZEŃ Nadesłane przed tekstem 50 kop. za wiersz petitowy. Zwyczajne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lab jego 
miejsce. Małe ogłoszenia po 2 kop. od wyrazu (dla poszakujących pracy po 1'|, kop.). Nojmniejsze ogłoszenie 20 kop. Reklamy i Ne- 
krologi po 20 kop. za wiersz petitowy. Za dołączenie prospektów 6 rab. od tysiąca egzemplarzy. Artykuły bez oznaczenia hononaryam 
Redakcya aważa za bezpłatne: Tękopisów drobnyah nie zwraco. Ogłoszenia w tekście 1 rab, za wiersz petitowy. 


REPO Tobio jego fAsigpea przyjmują interesantów codziennie, z ZZ dni Bie od godziny 3—4-¢j po południa, 


Przyjmaję jeszcze zalety jej: jednoli- 
zamówienia na wio< ta, elastyczna, nie 
senny sezoń bado- paczy się, trwa- 
wlany na „sk materyal, wyjąt 
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Koniak Szustowa — dziwna jest w nim władza: 
Chorym siły przywraca, a starców odmładza. 
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— Osoby, którym dokuczają dolegliwo= 
ści żołądkowe osiągają znaczną ulgę, zaży- 
wając 1 — 2 łyżek stołowych wody gorzkiej 
Franciszka józefa na '/, godziny przed je- 
dzeniem. „Naturalna Woda” gorzka Franciszka 
y Józefa“. pisze Prof. Dr. v. Nussbaum w Mona- 
2481 chium“, działa szybko bez bólu, często w za- 
dziwiająco małych ilościach. 1915 


Mać arabów w lira vioski, 


Wobec wrzawy, która NAA w Europle 
rełacye angielskie i niemieckie o krwawych rzą: 
dach włoskich w Trypolisie, Agencya Stefani roz- 
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ROZWOJ. — Sobota, dnia 2 grudnia 19H r. 


„Corriere della Sesu” pana Luigi DS An 
itumaczy przyczyny rougi ia ietzy wio. 
skich i przeczy twierdzeniu o popełnianych sy- 
stematycznie i świadomie okrucieństwach. 

Niezależnie od tendencyi, aby oczyścić Wło- 
chy z czynionego im zarzutu barbarzyństwa i 
krwiożerczości, artykuł Barziniego zawiera bar- 
dzo interesujacy obraz stanu rzeczy, który wy- 
tworzył się w rrypolisie z dniem październi- 
ka. Podajemy więc z niego kilka. ważniejszych 
szczegółów: 

„Wyprawa włoska — powiada Barzini — była 
przygotowana na wojnę z turkami, nie na po- 
wstanie arabskie, zwłaszcza, gdy w pierwszych 
dniach po zajęciu Trypolisu arabowie zachowy- 
wali się jaknajprzyjaźniej. Rząd włoski wysłał 
dwa słatki z Żywnością, którą rozdano między 
łudność arabską. Arabowie byli traktowani przez 
żołnierzy sympatycznie i mogli krążyć między 
liniami obronnemi bez przeszkody. 

W dniu 23 października forpoczty włoskie na 
wschodnim brzegu oazy składały się z małych 
grup bersalierów, rozmieszczonych w okopach 
między palmami, w blizkości domów. Ponieważ 
nie obawiano się niczego ze strony arabów, 
więc nie oczyszczano przed i za szańcami pola 
z krzewów, nie burzono domów, wogóle nie ty- 
kano niczego, aby nie przysporzyć mieszkańcom 
najmniejszej straty. Tak szanowano własność tu- 
byleów, że drzewo do per na biwaku spro 
wadzano z Włoch na okrętach, aby uchronić się 
przed potrzebą wycinania palm, 

Nie spodziewano się, że te drzewa i mury 
osłużą arabom do urządzenia zasadzek. Z rana 

la 23-go arabi. zjawili się, jak, zwykle, między 
wojskiem, rozmawiali na migi z żołnierzami, 
brali od nich jedzenie i bratali się z bersalierami 
Nagle znikli i zaczęła się piekielna kanonada ze 
wszystkich stron, Żołnierze rzucili się do szań- 
ców, chwytając za broń, gdyż sądzili, że to 
atak turecki, Ale pociski szły z boków i z tyłu, 
padały z za murów domów, z wierzchołków 
palm, zewsząd, a proch bezdymny nie pozwalał 
dostrzedz nieprzyjaciela. Bersalierzy zaczęli pa- 
dać jeden za drugim, rażeni w plecy i w boki, 
daremnie usilując odkryć wroga, zwłaszczą, że 
oficerowie na razie nie pozwolili strzelać, wo- 
łając; 

— Nie strzelajcie! To nasi, to omyłka! 

Zaczęła się wałka dziesięciogodzinna, prowa- 
dzona przez apun bez oficerów, bo ci zo- 
stali chytrże wystrzelani przez arabów rta samym 
początku. Włosi strzelali, dopóki mieli ładunki, 
potem rzucali się na bagnety, zdobywając każde 
drzewo z osobna, każde okno domu, aby prze- 
rwać łańcuch, odcinający ich od miasta. Ara 
bowie, zdobywszy pozycye włoskie, rzucili się 
przedewszystkiem na posterunki sanitarne, ma- 
sakrując rannych. „Zaczęło się okrutne rzeź 
nictwo, najohydniejsze kaleczenie nieszczęśliwych 
którzy zabijali się sami, aby nie wpaść żywcem 
w ręce bestyalskiego wroga. Widziałem trupy 
naszych obnażone, poprzeszywane  sztyletami, 
pokaleczone, podarte paznogciami w sposób ohy 


dny, jak leżały z wnętrznościami na wierzchu 
wśród wystrzelonych ładunków”. 

Trzeba było oczyścić oazę z pi pnego nie- 
przyjaciela, jł pułk Siechoty. 


o zadanie POJ 
Generał Caneva ogłosił proklamacyę arabską, że 
każdy arab , schwytany z bronią w ręku, będzie 
rozstrzelany, tak samo kara Śmierci czeka każde- 
go, kto przechowuje u siebie broń. Żołnierze 
lagodzili ten straszny wyrok. Widziałem całe ka- 
rawany więźniów, które prowadzili nasi do wię- 
złenia, zamiast ich na miejscu  rozstrzeliwać, 
Śmierć na miejscu ponosili ci tylko, którzy 
schwytani z bronią w ręku, strzelali do naszych. 
Już nazajutrz, po powierzchownem przeszukaniu 
chałup, puszczano wielu więżniów do domu,ży- 
de normalne zaczęło wracać, Arabi znów przy- 
brali przyjacielska postawę. 

Ale już 25-go zaczęto znów strzelać w mieś- 
cłe do przechodzących żołnierzy. D. 26-go pod- 
czas at: tureckiego, tłum arabów rzucił się 
znów na tyły naszych linii bojowych. Zwróciliś- 
my się przeciw nim, ale każda ulica była forte- 
cą, musieliśmy zdobywać każdy dom z osobna, 
a walczyło się na dwa fronty. : 

„Być może — dodaje Barzini — że przy wal- 
ce w zakrzewieniach i przy odpowiadaniu na 
strzały z chałup zginęła jakaś kobieta lub jaki 
starzec, ale to nie wina Żołnierzy włoskich; trze- 
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ba zdać sobie sprawę ze scen, jakie się rozgry- 
wały, ze słusznego, ludzkiego oburzenia wojsk, 
które znalazły się nie wobec przeciwnika, ale wo- 
bec zbrodniarza, które widziały zohydzone tru- 
py swych towarzyszy i tylko wysiłkiem heroiz- 
mu powstrzymały huragan krwawy, grożący mia- 
stu. Represya była bardzo krótka i uważam ją 


ACZ 


za niedostateczną; uajlepszy dowód, że i dzisiaj | 


niewidzialne ręce posyłają kule z tyłu naszych 
żołnierzy i przecinają druty alu polowego. 
Ale żołnierz włoski jest „bon eniant”, niezdolny 
do okrucieństwa; mie popełniono ani jednego czy- 
nu, który możnaby choć w PARA zesta- 
wić z okropnościami, w jakie obfituje historya 
walk kolonialnych. Akcya ograniczyła się do te- 


go, co nakazywała konieczność obrony. Arabi , 


pierwsi to przyznają”. 


Hakatysta o Górnym Szląsku. 


Znany z swej działalności hakatystycznej bur- 
mistrz Heuser z Mysłowic, kandydat poselski ha- 
kątystów na okręg katowicko-zabrski, na zebra- 
niu „Ostmarkenferajnu” w Poznaniu wygłosił 
wykład o Górnym Śląsku. Kładł nacisk na to, 
że Górny Śląsk jest krajem niemieckim. Kraj ten 
już przed 1000 laty był niemieckim, czemu nikt 
nie przeczy (2). Wogóle w Poznańskiem, jako też 
na Śląsku Górnym i Średnim, wszystko, co mie 
szkało po zachodniej stronie Wisły, stanowiło 
ludność germa: naówczas wandal- 
skiego. Na śląska mianowicie był szczep wan- 
dalski, $ylingów. Później ci Wandalowie wywę- 
drowali na zachód i na południe, do Hiszpanii 
i do Afryki północnej. Resztki szczepu tego po- 
zostały jeszcze. Później dopiero przybyli Słowia- 
nie i załudnili kraj aż do Łady. 

Po  zaznajomieniu się z tymi wywodami, 
świadczącemi o dziwnej znajomości historyi, wy 
obrazić sobie można, jaki charakter miała reszta 


mowy. 

Görny Slask — podig dr. Heusera — aż do 
zajęcia przez” Fryderyka I] składał się z bagien 
i lasów. Dopiero monarcha ten zaprowadził tam 
kulturę. Przemysłu nie było tam aż do czasów 
Fryderykowskich prawie Żadnego. Tylko Giesche 
zajmował się górnictwem i hutnictwem, ale w 
bardzo skromnych granicach (od r. 1701). 

OE I kazał zbadać przez geologów za- 
wartość ziemi śląskiej i jemu to zawdzięcza Gór- 
ny Śląsk swój rozkwit. Ludność zgermanizowa« 
ła się (?). Do lasów i trzęsawisk nie dotarła 
wszakże kultura. Na linii mniej-więcej gliwicko: 
tarnogórskiej pozostała ludn: posługująca się 
językiem  polsko-słowiańskim, łak zw. „,wasser- 
polnisch”, ale i ci ludzie nie czuli się Polakami, 
uważali nawet dla siebie miano Polaka jako 
obrazę. 

Dzisiaj zmieniło się wiele. Górnośląski ro- 
botnik odpowiada na zapytanie w niemieckim jẹ- 
zyku wystosowane; „Nix deitsch”, pomimo, Że 
rozumie po niemiecku. Nagrzeszono tam wiele, 
najpierw przez to, że w r. 1842 wprowadzono 


jezyk polski do szkoły. To trwało aż do roku | 


1872. Potem w r. 1880 zaczęło działać „Towa- 
rzystwo Marcinkowskiego”. Przychodzili też w 


czasach dawniejszych z Galicyi księża, aby od- , 


prawiać misye. Najlepszych mówców w tym ce- 
lu wysyłano. Wtedy zaczęli też Górnoślązacy 
urządzać pielgr; i do Częstochowy i Krako- 
wa. Dziwną rolę odgrywają w tej pracy także 
Salezyanie, którzy popierają wrogie dla niem- 
czyzny sprawy. 

Od roku 1890 agitacya przybrała już szero- 
kie rozmiary. Działać Ea Napieralski, który 
dzisiaj zawładnął całą prasę górnoślaską. Nikt 
nie myślał o niebezpieczeństwie śląskiem. Dopie- 
ro wybory w roku 1903 i 1907 otworzyły oczy 


gdy na kandydażów polskich padło wiae tysięcy 
głosów. 

To jest w krótkich zarysach — 4) rozwo- 
ju sprawy górnośląskiej, która jest ważniejsza od 
s»rawyWielkiego Księstwa Poznańskiego i Prus 
chodnich i Wschodnich. Chodzi przecież o 
aj z tą czarną ziemią, z której wydobywają się 
karby dła wojny i dla pokoju! Rząd pruski mu- 
si więc jak najwięcej dbać o to, aby ten kraj 
dla Niemców utrzymać, 

Tak mówił dr. Heuser, burmistrz mysłowicki 
wzywając w końcu *pomocy Boskiej w tej nie- 
mieckiej świętej walce”, 

Wandalowie podobno przed 1750 laty prze- 
chodzili przez Śląsk. Chociażby i tak było, to 
jednak praw żadnych do tej ziemi naszej niemcy 
z tego nie mogą wywodzić. Dziś na Śląsku śla- 
du po Wandalach nie ma. - 
_ Prawił też p. burmistrz Heuser, że przed 
Fryderykiem I na Śląsku nie było przemysłu. 

„, Tak nie jest. Przemysł na Górnym Śląsku, 
jak na owe czasy, kwitnął juź w 14, później w 
16 wieku. Wydobywano kruszec srebrodajny, ru- 
dę cynkową czyli galman, ołowiankę itp. W 14 
wieku Bytom słynął z bogactwa obywateli. Bur- 
mistrz jako gwarek czyli posiedziciel kopalń 
miał srebrną kolebkę dla dzieci. W 16 wieku 
książęta hohenzollernscy mieli kopalnie kruszcu 
srebrodajnego i ołowiu koło Tarnowskich Gór. 
> Prusy więc wiedziały już, że Sląsk jest kra- 
jem bogatym, dlatego Fryderyk 1I sięgnął po 


Na linii Tarnowskie Góry — Gliwice mówi 
ludność po polsku, i to zepsutą polszczyzną, po- 
wtarza p. burmistrz Heuser za hakatystycznerni 
głowaczami, którzy nigdy pewnie Śląska nie 
widzieli. 

To tak śmieszny i oklepany. frazes, że nie 
warto się nim zajmować, 

Ale może p. Heuser powie, czy to jego My- 
słowice są miastem niemieckiem? de dziecko 
powie mu, że tak nie jest, a Polak doda mu, że 
polskim był Śląsk do Ologowy na Śląsku Dol- 
nym, że przed 50 laty pod Wrocławiem jeszcze 
po kościołach były polskie kazania i do dziś są 
np. w powo Sycowskiem itd. 

Tarnowskie Góry i Gliwice, oddalone około 
3 mil od siebie, nie oznaczają naszego stanu po 
siadania na Slasku. Tylko ślepy i głuchy twier- 
dzić może, że nigdzie indziej ludności polskiej 
na Śląsku nie ma. 

Że p. Heuser powtarza irazesy hakatystycz- 
ne, nie zbadane przez siebie, wykazuje się i z 
tego, co powiada o działalności „Pomocy Na- 
ukowej” Marcinkowskiego na Śląsku. „Pomoc 
Naukowa”, założona i zatwierdzona przez rząd 
pruski dla Poznańskiego i Prus Zachodnich, nie 
może działać na Śląsku. Nie wolno jej tego uczy 
nić według przepisów ją zobowiązujących. To 
też ani ienyga nie dała i nie da dla Śląska. 

Śląsk Górny w większej cześci należał do r. 
1821 do dyecezyi owskiej, Pielgrzymki do 
Krakowa, wogóle do Galicyi, już dawno urzą- 
dzano. Przecież w Krakowie, pod kopcem Ko- 
ściuszki w ko e kościołku, pochowana św. 
Bronisława, z |= (6 rodu Odrowążów, z 
którego odzi św. Jacek, złożony na wieczny 
spoczynek w kościele „ Dominikanów w Kra- 
kowie. Od 5 przeszło wieków jeździmy i piel- 
grzymujemy ze Śląska do Krakowa, a jeszcze 
dawniej do Częstochowy, założonej przez księ- 
cia piastowskiego Władysława z Opola. 
ieprawdziwe przeto jest twierdzenie, że do- 
piero od kilkunastu lat — wskutek agiłacyi — 
urządza się owe pielgrzymki. 

Świętą walkę o zjemię na Górnym Śląsku 
staczają nie Niemcy, przybysze, lecz od wieków 
tam osiadli Polacy. 


Redaktor prowokatorem. 


Frakcya rewolucyjna P. P. S. w Królestwie 
ogłosiła, iż niejaki Wojciechowski Wincenty w 
Częstochowie jest agentem ochrany rosyjskiej i 

prowokatorem. 

Kim òn nie był! Był na Syberyi „ogrod- 
nikiem”, w- Hamburgu — „ajeqtem towarzystw 
okrętowych”, w Szwajcaryi „studentem socyolo- 
gii”, zaś w Częstochowie — współredaktorem 
„Gońca Częstochowskiego”, wydawanego przez 
drukarza D. F. Wilkoszewskiego. Poprzednio wy- 
dawał w Warszawie organ „Nowe życie”, — któ 
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rego wkrótce wszystkich współpracowników osa- 
dzobo w cytadeli. Wojciechowski, ukrywaj 

się niekiedy pod pseudonimem „„Nałęcz” W! 
człowiekiem wszechstronnym; miewał od: a 
maryawiłach, masonach, elektryczności, hodowli 
kwiatów pokojowych, ekonomii i okultyzmie. Te- 
go rodzaju ruchliwość i wszechstronność za- 
pewniła mu wkrótce w Częstochowie szeroki roz 
głos, pewnego rodzaju popularność i dobrobyt. 

Wedle  rewelacyi „lustr. Kuryera Codzienne, 
go” Wojciechowski, ożeniony z córką jednego z 
poważnych obywateli okolicznych, miał być od 
łO-<ciu lat członkiem ochrany warszawskiej, ki- 
jowskiej, następnie łódzkiej, a znaczna i prze- 
ważna część masowych aresztowań w owych 
czasach była dziełem jego prowokacyjnej działal- 
ności. Jako prelegent z marką dziennikarza, 
miał on wstęp do wszystkich sier, z czego nie 
omieszkał korzystać. Ofiarą jego periidnej polity- 
ki paść miało wiele osób zupełnie niewinnych, 
które miesiącami i latami więziono, a między in- 
A dr. Michałowski, skazany na deportacyę na 

ybir. 

Nie mniej ciekawą jest jego działalność w 
Warszawie. Za pieniądze żandarmów i ochrany 
warszawskiej założył w r. 1907 tygodnik „No- 
we życie”, organ „intelektualistów, stojących po- 
nad wszystkiemi politycznemi partyami w Kró- 
lestwie” — jak głosił program, a właściwie słu- 
żacy za łapkę dla młodzieży postępowef. 

Wynajawszy obszerny lokal przy ulicy Nowy 
Świat Nr. 16, aby ściągnąć łatwowierna, a peł- 
ną idealnych porywów młodzież warszawską, po- 
wypisywał na ścianach lokalu wielkiemi literami 
hasłą zabronione, jak n. p.; „My nowe życie 
stworzym sami?” „Nasz sztandar płynie ponad 
trony!” „Niech żyje wolność!” etc. Wśród ofiar 
jego EE poetkę warszawską p. Halinę 
Miłkowską. ary swe, denuncyując ochranie, 
oznaczał stale jako „najgorszych bojowców”. 
W gronie ofiar Wojciechowskiego znajduje się po 
no także znany w kołach młodzieży polonoiil- 
rosyanin, student uniwersytetu petersburskiego p. 
Anatol Anuczin, brat byłego wiceprezydenta 
Warszawy. 

Mówią, że Wojciechowski, jako dawny kleryk 
seminaryum włocławskiego, znał się dobrze z 
Macochem, a biorąc udział w życiu społecznem 
Częstochowy, dość często przyjeźdżał do Krako- 
wa i konierował z Rybakiem, poczem zabierał 
od niego t. zw. „bibułę”, którą transportował 
do Warszawy i Częstocgowy i wydawał w ręce 
ochrany tych, którzy „bibułę” brali na przecho- 
wanie. 

Cieszył się powszechnym w Częstochowie za- 
uianiem i szacunkiem. Po ogłoszeniu odezwy i 


i 


Wzmocnienie załogi rosyjskiej. w Persyi. 
(Petersburska agencya telegraficzna). 


D. 19-go b. m. na powracającego z miasta 
Urmii do Choi, oficera straży kozackiej przy kon 
sulacie w Choi, setnika Biczeryachowa, który je- 
chał na czele 20 kozaków, napadli grasujący w 
tej okolicy rozbójnicy, kurdowie oraz, jak si 
zdaje, i inni złoczyńcy. Podczas wymiany strza- 
łów, oficer otrzymał trzy niebezpieczne postrzały. 

Z uwagi na zajście powyższe, a także wo- 
bec tego, Że nie jest zapewnione bezpieczeństwo 
na bardzo ważnej dla rosyjskich interesów han- 
dlowych drodze dla karawan z Dzuly przez 
Choi do Urmii, jakoteż ze względu na to, iż 
sam rząd perski jest zupełnie bezradny w zakre- 
sie przywrócenia i utrzymania porządku w tej 
swojej dzielnicy — rząd rosyjski postanowił 
wzmocnić tymczasowa straż kozacką przy kon- 
sulacie w Choi przez dodanie nieznacznego od- 
działu piechoty z artyleryą. 

Na mocy rozporządzenia władz wojskowych 
na Kaukazie, do Choi wysłano właściwy oddział 
wojska, któremu polecono rozciągnąć pieczę nad 
pomieniona drogą. 


Dzieje kolei W.-W. 


W chwili obecnej, kiedy najpoważniejsza ar- 
terya komunikacyjna kraju naszego kolej war- 
szawsko-wiedeńska, wchodzi w nową fazę istnie- 
nia, gruntownie różniącą się od poprzedniej, wy- 
pada przypomnieć dzieje najwiekszego przedsię- 
biorstwa w kraju. 

W r. 1833 Bank Polski objął zarząd gór- 
nictwa w Królestwie. Wówczas to vice-dyrektor 
tego banku Henryk hr. Łubieński powziął myśl 
przeprowadzenia drogi żelaznej z okręgu górni- 
czego nad granica krakowską do Warszawy, w 
celu umożliwienia eksploatacyi na szerszą skalę 
węgla kamiennego, podniesienia hut cynkowych 
i żelaznych oraz obniżenia kosztów transportu 
soli. 

Projektując rzecz nowa  (trakcyę parowozo- 
wą zamiast konnej zaczęto stosować w Belgii i 
Niemczech dopiero w r. 1835), należało zbadać 
jak koleje żelazne budowane są zagranicą i jaka 
siła pociągowa byłaby w naszych warunkach od- 
powiedniejsza. W tym celu wydełegowano w r. 


KRONIKA TYGODNIOWA. 


Jakie dziennikarz warszawski ma pojęcie o prasie pro- 

wincyonalnej i o ludziach na prowincyi. — Niesprzyja- 

jące warunki dla dziennikarstwa w Królestwie-—Pocz- 

ty i ich urządzenia. — Artykuły wstępne pewnego pana 
o pośle Ruminkiewiczu—Czyli wlazł na gruszkę... 


Literaci i dziennikarze warszawscy od czasu 
do czasu chętnie udzielają nauki dziennikarzom 
prowincyonalnym. Nie będę tu wymieniał na- 
zwisk ludzi, przystępujących do tej czynności 
z pewnym rozmachem pióra, ale nie pogłębie- 
niem kwestyi, nie chodzi mi bowiem o to, kto 
pisze, tylko o wyjaśnienie sprawy w celu poło- 
żenia kresu tego rodzaju wyrobom dziennikar- 
skim. 

Jeden z wybitniejszych dziennikarzy war- 
szawskich w jednym z najpoczytniejszych dzien- 
ników, wszedłszy na trójnóg, rozpoczął swoje 
kazanie od słów: 

Prasa prowincyonalna powinna ograniczyć 
się do wieści, dotyczących danej prowincyi, 
zbierać kronikę miejscową, drukować, co sły- 
chać w Ryczywole lub Opatówku, a do szerszych 

. artykułów jej zasię. 
> l zdaje się owemu panu, że na prowincyi 
mieszkają ludzie inni, bez głów i rąk, tylko 
z rozwiniętymi nogami, zaskorupionymi, jak u 
żółwia lub jeża i nic ich nie obchodzi, prócz 
Ryczywału, Kiernozi, Kołomyi, winta, preferan- 
sika i ploteczek. 

Temu dziennikarzowi wydała się prowincya 
jakimś krajem podbiegunowym, którego obywa- 
iel zaszył się w skórę, nałożył na głowę kaptur 
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kosztorys budowy i 
ustawę mającego powstać Tow. i wystąpił w r. 
1838 do rządu o udzielenie mu koncesyi na bu- 
dowę drogi żelaznej z Warszawy do połączenia 
z drogą austryacką idącą do Wiednia. 

Kosztorys  Steinkellera określał całkowity 
koszt urządzenia drogi żelaznej z trakcya konną 


* na 19,473,607 złotych polskich. Suma ta po roz- 


patrzeniu przez radę administracyjną Królestwa 
podniesiona została do 21 mil. zł. pol. 

W lipcu r. 1838 projekt budowy wraz z ko- 
sztorysem Steinkellera przesłano do Petersburga, 
a w listopadzie tegoż roku zawiązało się Tow. 
akcyjne budowy kolei W.-W. 

Na początku stycznia r. 1839 zakrzątnięto 
się około spieniężenia udziałów, napotkano jed- 
nak trudności, ze względu na Ówcześne wypad- 
ki polityczne, zapotrzebowanie kapitałów na bu- 
dowę kolei na Zachodzie i t. p. 

Mimo to z wiosną r. 1840 przystąpiono do 
budowy, rozpocząwszy na całej linii roboty ziem 
ne. Okazało się wkrótce, że koleją jednotorowa 
niepodobna przewieść oznaczonej w kosztorysie 
ilości ładunków, wobec czego postanowiono pro- 
wadzić roboty ziemne i budować mosty nie dła 
jednego, lecz dla dwóch torów, co niepomiernie 
zwiększało koszty. Jednocześnie przekonano się, 
że projektowane pierwotnie użycie koni, jako si- 
ły pociągowej byłoby zupełnie nieodpowiednie. 

Wysłano więc ponownie inżynierów zagrani- 
cę, a ci — po obejrzeniu budujących się wów- 
czas kolei orzekli, że jedynie praktycznym typem 
jest angielski z zastosowaniem pary, jako siły 
pociągowej, Opracowano nowy kosztorys, który 
wykazywał, iż na budowe według tego typu po- 
trzebny jest kapitał około 58 mil. zł. pol. 

Te i inne trudności doprowadziły do rozwią- 
zania Tow. Przedsiębiorcy ze Słeinkellerem na 
czele ponieśli około 2 milionów rubli straty, By- 
ło to w maju r. 1842. Ponieważ jednak Tow. 
wykonało robót za 1,889,000 rubli, więc rząd 
postanowił WRZE dalszą budowę na własny 
rachunek. Wydano na ten cel 6% mil. rubli. W 
r. 1845 otwarto ruch pociągów na przestrzeni z 
Warszawy do Rogowa i Łowicza, w r. 1846 do 
prowadzono go do Częstochowy, w r. 1848 do 
Granicy. 

Jednakże wyniki  eksploatacyi zawiodły ocze- 
Kiwania; w pierwszych 3 latach po otwarciu ru- 


futrzany, uszy osłonił i urządza sobie wielkie 
łowy na różne stworzenia morskie i niemorskie. 

Tymczasem na prowincyi ludzie interesują 
się również wszystkiem, jak w Warszawie, a na- 
wet mogę tych kolegów po piórze zapewnić, że 
ci ludzie prowincyonalni mają głowy, oczy i 
nosy w tem samem miejscu umieszczone, jak u 
ludzi zamieszkałych w stolicy. 

Prawda, położenie dziennika prowincyonal- 
nego, ze względu na pewne przepisy pocztowe, 
właściwe w naszem państwie, jest często bardzo 
niewygodne. 

Dzienniki zagraniczne olbrzymimi wagonami 
przychodzą do Królestwa Polskiego, ale tych 
wagonów nikt na stacyach pośrednich nie otwie- 
ra. Wszystkie dzienniki idą do Warszawy, tu je 
przegląda cenzura, w razie potrzeby amputuje i 
w takim stanie rozsyła adresatom. 

Za pomocą tego źródła otrzymany dziennik w 
Sosnowcu, jedzie 8 — 9 godzin do Warszawy, 
a stąd z powrotem. Co się zaś tyczy pism gali- 
cyjskich, to dawniej wolno było dziennikom pol- 
skim otrzymywać takie bez cenzury, a dziś nie; 
i dlatego przetrzymuje je kilka godzin biuro cen- 
tralne, tak, że z dogodnego pociągu kuryerskiego, 
zabierającego o g. 9 w. korespondencyę z Kra- 
kowa i przychodzącego do Warszawy o godz. 6 
rano, nie dostają redakcye tamtejsze pism kra- 
kowskich wcześniej, aż o godz. 2 lub 3 po poł., 
a prowincya czeka, dopóki odpowiedni pociąg 
pocztowy gazet tych nie rozwiezie. 

Wysłany list z Berlina o godz. 11 wieczo- 
rem, jest na granicy w Kaliszu o godz. 6 rano. 
Dałej biegnie pociąg, przychodzący z Kalisza o 
godz. 8 rano z minutami do Łodzi i Warszawy. 
Pociąg ten przybywa do Łodzi o godz. 11 min. 


50, ale nim bryczka pocztowa dojedzie noga za też proiesorowie uniwersytetu 


nogą do swego biura, nim paki sprowadzą i 
rozpakują, to najwcześniej można otrzymać ten 
list © godz. 2. Już korespondencya do dziennika 
opóźniona, bo przecież trzeba ją złożyć, skory: 
gować i wydrukować. 

Taki stan rzeczy zwiększa znacznie koszty 
wydawnictwa pism prowincyonalnych, które nie 
rozporządzają takiemi sumami, jak pisma war- 
szawskie, a te nie mogą konkurować ani z nie- 
mieckiemi, ani francuskiemi, ani angielskiemi. 

Otrzymywaliśmy depesze, z Warszawy nie- 
jednokrotnie w trzy godziny po wysłaniu. Czyli 
mozna byłoby je przywieźć pociągiem. 

W obecnej chwili „Rozwój* korzysta z te- 
lefonów berlińskich w ten sposób, że korespon- 
dent jego telefonuje rano do Skalmierzyc, a stąd 
drugi przewozi wiadomości do Kalisza i dopiero 
telefonuje do Łodzi. 

W ten sposób materyał, którym rozporzą- 
dzają agencye niemieckie do godziny 11 rano, 
posiadamy już w wieczorowym numerze. 

W gorszych jeszcze warunkach znajdują się 
pisma prowincyonalne pod względem współpra- 
cownictwa. 

O pisaniu artykułów wstępnych codziennie 
niema tu mowy. Trzystu artykułów takich ża- 
den dziennikarz nie opracuje i nie stworzy. A to 
dopiero byłaby sprawa jednego roku. 

W wielkich ogniskach cywilizacyjnych, jak 
Paryżu, Londynie, Berlinie, Wiedniu i t. d. prócz 
całego sztabu redakcyjnego, pisują te artykuły 
ludzie fachowi, politycy, posłowie do parlamen- 
tu, a nierzadko i sami ministrowie. 

W Krakowie, Lwowie, wreszcie Warszawie 
znajdą się ludzie nauki, którzy niejednokro- 
tnie zabiorą głos w tej lub innej sprawie, pisują 
lub nauczyciele 


r. 
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prawie 214 raza mniej niż przewidywano przed 
rozpoczęciem budowy. 

Wprawdzie ruch osobowy okazał się dość 
znaczny, jednak dochód brutto to wynosił za- 
ledwie 500—550 tysięcy rub., z czego około 77 
proc. pochłaniały wydatki. W latach następnych 
wydatki wzrosły, tak że w r. 1854 eksploatacya 
NE przez skarb dała około. 15,000 rubli de- 
icytu. 

Skłoniło to rząd w r. 1857 do oddania ko- 
a e w dzierżawę tow. prywatnemu na 
lat 7 

Z rąk tego właśnie Tow. rząd kolej skupuje 
gdyż termin dzierżawy upływa dopiero za lat 19, 


Oględziny piekarń. 


Komista techniczno sanitarna przy magistra- 
cie łódzkim. pod przewodnictwem wice prezyden- 
la p. Andrejswa | przy udziałe budowniczego 
miejskiegn p. Nebelskiego, dokonawszy szczegó- 
łowych vględzin piekarn w obrębie I cyrkułu 
policyjnego, znalazła co następuje: 

1 piekarnia Eljasza Kiprusa, przy ulicy 
Wschodniej M 17, znajdnje się w suterynie 3 pię- 
trowego domu murowanego, z wejściem od po- 
dwórza po schodach krętych. Pomieszczenie niz- 
kie, ciemne i bardzo brudne, okna ua jeduym 
poziomie z ziemią. Przy piekarni, zajwującej tyl: 
ko dwa pokoje, znajdnje się mieszkanie właści- 
ciela, Komisya uznała, że pomieszczenie to nie 
odpowiednie wcale na piekarnię, zażądała, ażeby 
właściciel usunął piec piekarniany z dniem 14 
stycznia 1912 r 

2) pirkawmia Piszła Abzatza, przy ul. Wseha 
dnie) M 15, znajduje się w suierynie 3-piętrowe- 
go domu, 2 wejsciem od podwórza po krętych 
schodach. Okna na jednym poziomie z chodni- 
kiem, pomieszęzenie nzkie i zupełnie ciemno. 
W pokoju dla zarabiania ciasta przeprowadzona 
Jest rura od klozetów lokali mieszkalnych. Gor- 
deroby dla pracowników niewa  Komisya uzna- 

"a piekarnię za mieodpowiadającą warunkom sa- 
pitarńym i zażądala usunięcia pieca z dniem z 
14 stycznia 1512 r. 

3) piekarnia Chila Bilsko, pray ul Wacho 
dniej M 9, do wyrobów cukierniczych, znajduje 
alẹ ua parterze 2 piętrowego domu murowanego 
i sklada się z jednego pokolu, 
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Pomioszczenie | dne, 


ru qukierniczym usiawioda kushnia dla potrecb 
domowych, Piexarnia pólożona przy ustępuch. 
Komisya vzuała piekarnię tę za niaodpowiadają- 
cą warunkom j zażądała zamknięcia jej od 14 
stycznia 1912 r. obowiązując właściciela do usu- 
nięcią pieca. 

4) piekarnia Moszka Jarosława, przy ulicy 
Wschodniej 8 16, znajduje się w suterynie mu 
rowanej 3-piętrowej oficyny, Okna niżej pozio- 
mu podwórza, Wejście do piskarni po schodach 

rewnianych kręconych Pomieszczenie piekarni 
składa się z dwóch nokojów, z których jeden za- 
jęty rwównowześnie na mieszkanie przywatne wła- 
ściciela. Komisya uznała, ażeby piekarnię, jako 
nięodpowiadającą wymaganiom sanitarnym zam. 
knąć od 14 stycznia 1012 r., zobowiązując wla» 
ścięiela do uaunięcia pieca. 

5) Piekarnia Moszka Buczykiewieza, przy 
ulicy Wschodniej nr. 6, znajduje się w suterynie 
3-plętrowej oficyny. Okna zagłębione w ziemi 
Lokal nizki. Przy piekarni, skła: 
dejącej się z dwóch pokojów, znajduje się mie- 
szkanie prywatnie, wszędzie panuje brud. Komi: 
sya uznała, że piekarnia może istnieć z wtarun: 
kiem skasowania mieszkania, które przekształcić | 
należy na garderobę dla pracowników, po odre 
staurowaniu całej wogóle piekarni i tego pokoju. , 

6) Piekarnia Kalmana Gelczyńskiego, przy 
ulicy Półuocnej ur. 16 dla wyrobów cukierniczych 
znajduje się na parterze domu frontowego, piet 
urządzony w kuchni przy mieszkania prywatnem. 
Lokal. zupełnie ciemny i brudny. Komisys uzna- 
ła, źe piekarnia nie odpowiada waruukom i za- 
żądała zamknięcia jej z dniem 14 stycznia 1912 
roku, zobowiązując właściciela do usunięcia pie- 
ca cukierniczego. 

1) Piekarnia Izraela Korka, przy ulicy Pół 
nocnej nr. 19 znajdująca się w suterynie 3 pię: 
trowej murowane| oficyny, sklada się z dwóch 
oddziałów, pokojn dla pracujących niema. Po- 
dłoga w piekarni drewniann. Piec wychodzi do 
sąsiedniego pomieszczema suterynowego przezna- 
czonego na sklad drzewa. Pomieszczenie bru- 
une. Komisya zażądalu aby piekarnię zamknąć 
od 14 stycznia i usunąc piec piekarniczy. 

8) Piekarnia Dawida Polarczyka, przy ulicy 
Północusj ur, 20. Piec cukierniczy znajduje się 
w suterynie domu  mloszkalnego i zajmuje jeden 
pokój z ukusmi poglębionemi du połowy w zie- 
mię. W pwkarul pracoje sam właściciel bez 
ndziała robotników. Skład mąki do wyrobów 
cukierniozych nie powzebuy, loulieszczenie bru- 
Komisga uznala, że piec cukieruiczy mo 


bardzo brudne, przy niem mieszkanie a przy pie- ' Żna pozostawie z warunkiem, uzeby właściciel ná- 


gimnazyaini, ale w miastach prowincyonalnych | się na podobną propozycyę. Wtedy powołano 


na współpracowników takich niewiele można li- 
6, a w Łodzi takie artykuły dostarczają za- 
ledwie nieliczne jednostki i to bardzo rzadko. 

„Jużci mamy i tu specyalistów, którzy piszą, 
przepraszam machają artykuły na poczekaniu, 
jak pewien pan w pewnem piśmie, 

l znów nazwiska zostawiam na boku, nie 
chodzi mi bowiem o ludzi, tylko o zasadę. 

Ukazał się niedawno w jednym z naszych 
organów artykuł, wymyślający posłowi łódzkie- 
mu Raminkiewiczowi za to, że nie bronił w Du- 
interesów robotniczych, 

Autor poprzedził go wstępem, zamaszyście 
napisanym, dowodzącym. że poseł z Łodzi wi- 
nien być robotnikiem i robotniczej kłasy bronić! 
Naopowiadał tyle, jąk przeciętna bigotka o swo- 
ich zasługach dla kościoła i nieba... a potem na- 
padł na Ruminkiewicza że nic nie robi. 

Wszyscy, którzy pamiętają historyę ostatnich 
wyborów do Dumy, wiedzą dobrze, że na posła 
z Łodzi został powołany dr. Rząd, pamiętają 
też, że doktór Rząd zrzekł się posłowania i że 
wtedy można było wybierać posła tylko z listy, 
na którą odbyło się głosowanie. 

Na tej liście było paru adwokatów, paru 
lekarzy, kilku rzemieślników i kilku robotników, 
ale nikt nie chciał mandatu przyjąć, nie z braku 
patryotyzmu i chęci poświęcenia się dla dobra 
ogólnego, tyjko ż przeświadczenia, że przy ta- 
kfm składzie Dumy, choćby był wymowny, jak 
złotousty Skarga, którego trzechsetną rocznicę 
zgonu będziemy obchodzili w przyszłym roku, 
nicby nie poruszył i nicby nie wskórał gdyż 
obecna Duma, którą trzęsfe prawica, złożona 
jest z nacyonalistów niższego gatunku. 

Z początku zaproponowano mandat ks. Al- 
brechtowi; odmówił, o to samo ` proszono Ś. p. 
Wacława Morsztynkiewicza ale i ten nie zgodził 


na posła p. Ruminkiewicza, który zgodził się 
wstąpić do Koła Polskiego. 

Kwestya robotnicza, o której dużo powie- 
dzieli w Łodzi różni partyjni mówcy przed paru 
laty, nie należy do kwestyj łatwych i nadających 
się za pociągnięciem pióra do załatwienia. Kto 
ją cośkolwiek głębiej studyował, nie tak, jak 
autór artykułu, poruszonego w pewnem piśmie, 
ten wie, że na nią składa się cały szereg wa- 
runków nadzwyczaj skomplikowanej natury. 

Wyzysk, o którym autor tak się rozpisuję, 
jest jednem tylko źdźbłem i to nie najtrudniej- 
szem do załatwienia. Są zagadnienia o wiele szer- 
szej natury, jak naprzykład zastój w przemyśle, 
który pozbawia na dłuższy czas zajęcia i to gro- 
mady ludzi! 

Autor kwestyę tak skomplikowaną, jak ro- 
botnicza, wkładu na barki p. Ruminkiewicza, 
zapominając zupełnie, w jaki sposób znalazł się 
on wśród kadrów polskich. 

Nie rozróżnia przytem autor, że p. Rumin- 
Kkiewicz nie jest robotnikiem, ale rzemieślnikiem. 
Robotnik a rzemieślnik to duża różnica! Rze- 
mieślnik w całem tego słowa znaczeniu musi być 
fachowcem, mistrzem, nie mówię tu o rzemieślni- 
kach nic nie umiejących—partaczach. Rzemieślnik | 
każdą rzecz wykończa ręcznie. Zegarmistrz, cho- 
ciaż ma przyszykowane kółka i sprężynki, obo- | 
wiązany jest złożyć zegarek, krawiec musi skra- 
jać i uszyć tak ubranie, aby miało formę, 

Robotnik potrzebuje wprawy i ta wprawa 
wartość jego podnosi, 

Dźwigać cegły na rusztowanie, każdy po- 
trafi, ale nie każdy ma wprawę do noszenia; mu- 
rować może fachowiec. 

Z artykułu, o którym mowa widzimy, że | 
autor popłątał dwie różne kwestye: rzemiosło | 
z robocizną, czyli stworzył artykuł, © którym 


tyebmiast odresiaurewa! powi szczudw z pomalu: 
waniem ścian farbą olejną. 

9; Piekarnia Joska Kalińskie<o, Pinkasa Ziu- 
gera i leka Bornsztejna przy ulicy Pólnocnej nr, 
22, dla wypieku mac, znajdująca się w suterynie 
3 piętrowego domu, składa się z dwóch pokojów 
dostatecznej wysokości  Oddzielnego składu na 
mąkę nie potrzeba. Pomieszczenie wogóle bru- 
due, Komisya uznała, że piekarnię można pozo- 
stawie z warunkiem, aby właściciel natychmiast 
odrestaurował cały lokal i pomalował ściany 
olejno w pokoju dla zarabiania ciasta 

10) Piekarnia loka Płachty przy nl. Solnej 
nr. 9, znajdnjąca się w suterynie murowanego 
3 piętrowego domu z wejściem od niley o krg- 
sonych schodach drewoiangch i sklada się z A wooh 
pokojów, z jednej z nich ustawiono pies, a drugi 
przeznaczony dla zarabian,a ciasta, w tym ostat» 
mim nrządzony skład mąki. Podłoga w piekarni 
drewniana. Pracujący tozbigrają się w przgleg- 
lym do piekąrni mieszkania właściciela, Okna 
występują na 1/5 nad poziom choduika. 

Komisya uznała że piekarnia w naina 
stanie, założona orzy lokalu mieszkalnym właści- 
ciela, odpowiada wymaganym warunkom i posta 
nowiła zamknąć ją od 14 stycznia 1912 r. zobo- 
wiązując jednocześnie usuuąc piec. $ 

11) Piekarnia Icka Lewkowicza przy ulicy 
Franciszkańskiej nr. 4 znajduie się w suterynie 2 
piętrowego domu i sklada się z dwóch pokojów, 
w jednym z mch, chociaż przezaaczonym na po- 
trzeby piekarni, urządzono mieszkanie. Podłoga 
i sufit drewniane. Nad piecem sufit w stanie 
zrujnowanym grozi zawaleniem; komisya uznała, 
że piekarnia niezdatua jest do użytko, postanowi» 
ła zamknąć ją dnia 14 stycznia 1912 r. i zobo» 
wiązać do usunięcia pieca. Co się tyczy grożąc 
go zawalenia sufitu to-też należy natychmiast 
NApPAW ©. 

12) Piekarnia Walentego Dyderskiogo, przy 
ul. Franciszkańskiej nr. 6 zajmuje specgalu po- 
mleszczenie w domu murowanym; składa się ze 
sklepu, pokoju z piecem, gdzie ustawiono stoły 
dla zarabiania ciasta, sklad mąki oddzielnie za 


| korytarzem, gdzie znajduje się jeszcze jeden pró- 


żny pokuj, 

Komisja uznała, że można pozostawić piekar- 
nig z warunkiem, ażeby garderoba dla pracują- 
cych urządzona byla w próżnym pokoja przy ko- 
rytarzu | ażeby cale pomieszczenie piekarni na- 
tychmiast było odrestaurowane i ściany pokoju 
dla zarabiania viusta pomalowane farbą olejną 


(A) 


wypada powiedzieć, że wygląda tak, jakby: wlazł 
na gruszkę, siał pietruszkę, cebula się urodziła... 

— Pan Ruminkiewicz, rzemieślnik, — utrzy- 
muje ów nazwiskiem i imieniem podpisany au- 
tor, — więc powinien umieć gadać o kwesty; ro- 
botniczej; zdaje się autorowi, że p. Ruminkie- 
wicz, to on, który z rękawa sypie artykuły, nie 
przeczytawszy nic nawet z grubsza, co w tej kwe- 
styi już powiedziano. 

Koło polskie jednakże w Dumie innego jest 
zdania. Koryśuje ono mowy swoich posłów i nie 
pozwoli na wygłaszanie mów bez znaczenia. Te- 
go rodzaju mowy pozostawia Puryszkiewiczom 
it p. 

Opinia autora, nawołującego p. Ruminkie- 
wicza do wygłaszania mów, nie rozczuli Koła, 
a powód, iż ma p. R. mówić bo jest rzemieślni- 
kiem i pracuje rękami, uważam, jeżeli nie za 
śmieszny, to przynajmniej za niedostateczny. 
Wszakżeż i autor artykułu, pisząc go, pracował 
tylko rękami, bo prawdopodobnie głowa nie- 
wielki w tem brała udział, a czyź spłodził co go- 
dnego? 

O takie artykuły to bardzo łatwo, może ich 
nie pisać nawet pani lza Moszczeńska, która we 
wszystkich kwestyach lubi zabierać głos, nawet 
Y kwestyach budowlanych, bo amatorów się znaj- 
zie. 

To też Twain, znany hurmorysta amerykań- 
ski, w jednym ze swoich obrazków skreślił wy- 
borny typ redaktora pisma rolniczego, który rze- 
pie kazał się rodzić na drzewach. 

Prawda, to jest słaba strona naszych redak- 
cyj prowincyonalnych, ale i w Warszawie często 
trafiają się podobni dziennikarze i podobne pi- 
sma, które takie ciekawe odkrycia: drukują. 
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Kalendarz, Rozwoju”. 


Przy numerze gwiazdkowym roześlemy na- 
szym prenumeratorom bezpłatnie kalendarz w for- 
mie broszury. Kalendarz będzie przeznaczony do 


ogólnego użytku i opatrzony zostanie w dział in- ' 


formacyjny, najniezbędniejszy. 

Ogłoszenia do tego kalendarza przyjmujemy 
tylko w ograniczonej liczbie. Pożądane jednakże 
byłyby adresy niezbędnych rzemieślników, których 
praca ma styczność zżyciem codziennym i przed- 
siębiorstw ogólnego użytku, jak nprz.: zdunów, 
krawców, tapicerów, szewców, stolarzy, ślusarzy, 
introligatorów, szklarzy, elektrotechnik, pralni, wy- 
najmu karet, przepisywania na maszynie it. p., o 
które to informacye często bywa administracya 
zapytywana. 

Adresa te interesanci w ciągu dwuch tygod- 
ni mogą zamawiać w administracyi naszego pisma 
po 3 rb. za adres. 

Administracya przyjmuje też ogłoszenia na 
okładkę. 

Agentów nie rozsyłamy. 


Administracya „Rozwoju” 
Przejazd M 8. 


KALENDARZYK TERMINOWY. 


IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dziś Szulistawa. Ju- 
tro Wiślimira, W poniedzialek: Lubomiły, 

TEATR POPULARNY. (Konstantynowska nr. 16). 
Dziś „Koniec Mesyasza” J. Zuławskiego (po raz 
pierwszy). Początek o godz. $ min. 15 wieczorem. 

— Jutro „Dwie sieroty”. Początek o godz. 3 po 
pol. — „Koniec Mesyasza”. Początek o godz. 8 min. 
15 wieczorem. 

KONCERTY. Jutro (w sali Domu ludowego, 
Przejazd 54) V-ty koncert popularny Tow. „Wiedzy”. 
Początek o godz. Ś po poł. 

— Jutro Koncert tancerki klasycznej Artemidy 
Colonna, z udziałem śpiewaka operowego Irnerio Con- 
stantini (w sali Koncertowej, Dzielna 18). Początek o 
godz. pół do 9 wieczorem, 

ZEBRANIA. Dziś zebr, Stow. majstrów fabr., na 
którem dr. fil. B, Heimaa wygłosi odczyt o astronomii. 
(w iok. wl, Nowy Rynek 6), o godzinie pół do 9 wie- 
czorem. — Og. zebr, czł, Stow. prac. handl. (w lokalu 
wl., Dluga 45) o godz. 8 wieczorem. — Posiedz, mies. 
członków i zarządu Stow. majstrów przędzaln., o godz. 
8 wieczorem, 

— Jutro zebr. czeładn. stolarsk. (w lok, wł, 
dzewska 84). — Zebr. mies. czł. zgrom. czel, zdińs! 
R tok. przy ul. Wólczańskiej 75) o godz, $ po poł. — 

ies. pos. Zgrom. czel. ciesielskich (Nawrot 52) o g, 2 
po poł. — Zebr. roczne Tow. Muzeum nauki i sztuki 
(w sali Przy ul. Zielonej 15), — Zebr. mies. czel. cechu 
krawieckiego dy lok. Miillera, Mikołajewska 40) o g. 
pół do 4 po poł. 


ODCZYTY. Dziś wlokalu Tow. krzewienia oświa- ` 


ty, Mikołajewska 11, o godzinie 8 wieczorem, dr. M. 
Kaufman wypowie odczyt p. t. „Z dziejów moralności”. 

— Jutro w lokalu Tow. krzewienia oświaty, Mi- 
kolajewska 11, o godz. 4 Papaa prof. Bagieński wy- 
głosi odczyt p, t „Poezya hebrajska w porównaniu 
z analogicznymi tematami twórczości”, 

KOŁO PRAC. DR. ŻEL. FABR.-ŁÓDZKIEJ. Dziś 
zabawa p. n. „Wieczór śmiechu” (w lok. wł, Widzew- 
ska 75). Początek o godz. pół do 9 wieczorem. 

TOW. „CZESKA BESEDA”. Dziś wielka za- 
bawa (w lok. wł. Olgińska 14). Początek o godzinie 8 
wieczorem. 

STOW. PRAC. PRZEMYSŁU i HANDLU. Dziś 
zebranie towarzyskie p, n. „Sobótka” (w lok. własnym. 
Zielona 15, róg Wólczańskiej). Początek o godz. pól 
do 9 wieczorem. 

LIRA”, Widzewska 75, Dziś wieczorek towa- 
rzyski p. n. „Andrzejki”, Początek o godzinie pół do 9 
wieczorem. 

DOM LUDOWY (Przejazd 54). Jutro Koło ama- 
torskie dramat. Stow, robotn. chrz. odegra baśń fanta- 
styczną Lucyana Rydla p, t. „Zaczarowane koło”. Po- 
czątek o godz. pół do 7 wieczorem. 

ZE STRAŻY. W poniedziałek o godz. 7 wie- 
czorem ćwiczenia sygnałowe I oddziału łódzkiej straży 
CE UG ochotniczej w domu rekwizywym tegoż od- 

ziatu. 

MUZEUM NAUKI i SZTUKI (Zielona 8), otwarte 
codziennie od godziny 4 po pomidni: do 10 wieczorem; 
w niedziele i święta od g 9 12 w poludnie do 10 
wieczorem. 


KRONIKA. 


(h) Spis ludności. Ostatni spis ludności w 
mieście naszem wykazał, że Łódź 
tysięcy mieszkańców. 


Ż posiada 510 ` 


Podczas przedostatniego spisu łudności to 


jest w 1895 roku, Łódź liczyła bez przedmieść 
310,000 miesz. 

W znacznej mierze do tak olbrzymiego wzro- 
stu mieszkańców, przyczyniło się przyłączenie 
przedmieść, jak: Bałuty, Widzew, Rokicie i innych 
licznie zaludnionych przez sfery robotnicze, oraz 
znaczny napływ. różnych ludzi, śpieszących do 
Łodzi po złote runo. 

Spis ludności nie dał nam jeszcze szczegó- 
łowych danych o narodowości, które są bardzo 
pożądane. 


wraz z-gorącem życzeniem, aby i w następnem 
ćwierówieku żadne, jak dotychczas, nieprzyjazne 
wichry dziejowe nie zburzyły zbudowanego przez 
Was ołtarza ku czci Ka polskiej, ani zdołały 
żłamać sztandaru, na którym wypisanó: „,Ojczyź 
nie ma-pożytek=""oakom ku wizy 1 
Redakcya „Rozwoju“ wysłała „Lutni“ war- 
szawskiej depeszę tej treści: 
„Niech wzrasta wciąż wasz swojski siew: 
Ta polska pieśń, ten polski śpiew!“ 
(a) Nowa linia tramwajowa. W myśl pro- 
jektu, zawierdzonego przez gubernatora piotr- 
kowskiego, przeprowadzona będzie nowa linia 


- tramwajowa z ulicy Tramwajowei; przejdzie ona 


przez tunel, następnie skieruje się do ulicy Wy- 
sokiej, skręci na prawo i przez ulicę Przejazd 


* dobiegnie do ulicy Piotrkowskiej i dalej, 


Niezadługo i tastatystyka zapewne w magi- | 


stracie naszym zostanie ukończona. 


h (x) Za Stow. nauczycieli chrześcijan. W po- - 
niedziałek dnia 4 b. m, © godzinie 8 wieczorem * 


w lokalu Stowarzyszenia odbędzie się zebranie 
sekcyi naukowej jęz. pólskiego poświęcone spra- 
wie ujednostajnienia pisowni polskiej w szkołach 
łódzkich. 

Członkowie Stowarzyszenia przybędą zape- 
wne nie mniej licznie, jak na ostatnie zebranie, 
ażeby dokończyć rozpoczętej dyskusyi i powziąć 
postanowienie, które odtąd powinno obowiązy- 
wać ogół nauczycieli, wykładających jęz. polski 
w Łodzi. 

Członkowie proszeni są o wprowadzenie 
gości. 


(x) Towarzystwa krzewienia oświaty przy- 
pomina, że jutro t.j. w niedziełę dnia 3 grudnia, 
o godzinie 4 po południu w lokalu przy ulicy 
Mikołajewskiej M 11, znakomity znawca litera- 
tury i języka hebrajskiego prof. P. Pomian-Bie- 
siekierski na żądanie licznych grup publiczności 
powtórzy odczyt p. t. „Poezya hebrajska w po- 
równaniu z analogicznymi tematami twórczości". 

(x) Towarzystwo „Wiedza“ urządza w nad- 
chodzącą nieddięlę dnia 3 grudnia r. b, następu- 
jące czytanki dla dzieci o godzinie pół do 3 po 
południu: 

1. W sali Geyera (Piotrkowska 289) „O Wie- 
liczce*. 

2. W sali Poznańskiego (Ogrodowa 18) 
„Z biegiem Wisły”, 

3. W sali przy kościele św. Anny w Zarze- 
wit „O Zosi Wędrowniczce*. 

Wejście na czytankę 2 kop. 

(a) Ma warszawskie zakłady „dobroczynne. 
Ministeryum spraw wewnętrznych określiło wy- 
sokość podatku z guberni piotrkowskiej na war- 
szawskie zakłady dobroczynności publicznej na 
sumę 38,476 rb. 98 kop. Z sumy tej przypada 
na powiat łódzki 3651 rb. 65 kop. 

Podatek ten normuje się w stosunku do licz- 
by ludności; liczba ludności guberni piotrkow- 
skiej wynosi 2,121,906 osób, powiatu łódzkiego 
zaś (oprócz Łodzi) 201,379 osób. 

(a) „Zagroda Sobkowa* na szkołę. Dziś, w sali 
Tow. śpiewaczego „Lutnia“ w Zgierzu, kółko 
dramatyczne tego Towarzystwa daje przedstawie- 
nie na korzyść Tow. opieki szkolnej na guber- 
nię piotrkowską. Odegraną zostanie „Zagroda 
Sobkowa* melodramat w 5 aktach Ed, Błotnic- 
kiego z muzyką S. N. Nowakowskiego. 


(x) Obchód jubileuszowy „Lutni* warszaw- 
skiej. A więc dziś rozpocznie się nabożeństwem, 
a wieczorem wielkim koncertem, obchód 25-lecia 
istnienia „Lutni“ warszawskiej, a zarazem jej kie- 
rownika p. Piotra Maszyńskiego. 

„Lutnia* łódzka wysłała do swojej siostrzy- 
cy delegacyę, złożoną z d-ra Garlińskiego (pre- 
zesa) i wicedyrektora chórów Antoniego Micha- 
łowskiego. 

Delegacya powiozła od „Lutni“ łódzkiej dla 
starszej swojej siostrzycy srebrny wianek. 

Przy wieńcu srebrnym ,.Lutnia'* łódzka prze- 
słała następujący, licznemi opatrzony podpisa- 
mi, adres: 

„Dziś, gdy ze wszech stron kraju, dokąd 


, tylko przez ćwierć wieku spieszyliście z rodzimą 


pieśnią na ustach, zbiegają się wysłańcy, by zło- 
żyć Wam należny hołd i uznanie za tak owoc- 
ną pracę Waszą—i najstarsza po Was w kraju 
„Lutnia“ łódzka składa Wam ten dar skromny 


(a) Z poczty i telegrafu. Wczoraj otwarto 
na stacyi Łódź kaliska oddział pocztowy do 
przyjmowania listów rekomendowanych i zwy- 
czajnych. 

Interesanci będą załatwiani codziennie od 
godz. 10 m. 30 rano do g. 12 m. 10 w połud- 


nie i od godz. 2 m. 40 do godz. 4. m. 10 pa 
południu. 
(a) Dostawy dla intendentury. W sprawie 


reorganizacyi komisyi intendentury dla przyjmo- 
wania dostaw, otrzymujemy jeszcze następujące 
uzupełnienia. Komisye będą zawiadywać przyj- 
mowaniem materyałów, jak również i rzeczami, 
które są przygotowane z materyałów nie za- 
świadczonych a więc wymagających dla okre- 
ślenia ich dobroci badań technicznych i chemi- 
cznych. à 

Komisye wojskowe będą zajęte przyjmowa- 
niem gotowego umundurowania, obuwia, bieli- 
zny, pościeli dla szpitali, namiotów obozowych i 
i innych rzeczy wykończonych z materyałów, 
przyjętych przez komisye intendeniury; prócz, te- 
go komisye wojskowe będą zaświadczać zdawa- 
ne dla wojska do składów intendentury matery- 
ały i gotowe rzeczy. Czasowi ćzłonkowie kó- 
misyj wyznaczani są corocznie przez główną in= 
tendenturę po porozumieniu się z władzami, 
Członkowie zaś komisyj wojskowych wyznacza- 
ni są na dwa lata. Komisye arbitrażowe, jak to 
już poprzednio donosiliśmy, w myśl nowego 
prawa będą skasowane, 


(a) Sezon budowlany dobiega końca. Gdzie- 
niegdzie jeszcze trwa praca gorączkowa, aby Wy- 
ciągnąć budowle pod dach. Wyjątkowo długie 
ciepła pozwoliły prowadzić roboty do końca li- 
stopada, skutkiem czego na rynku materyałów 
budowlanych wciąż panował nastrój ożywiony. 

Zwiększenie ruchu budowlanego wyczerpało 
niemal całkowicie zapasy cegły, cementu i innych 
materyałów. W drugiej połowie tegorocznej kam- 
panii budowlanej zakładanie fundamentów prze- 
ciągnęło się prawie do sierpnia. Jesienią zakła- 
dano fundamenta pod wczesne wiosenne budo- 
wle roku przyszłego, w liczbie znacznie większej 
niż w roku zeszłym. Rok przyszły obiecuje dać 
kilkanaście wspaniałych budowli 
_ _ Już obecnie odbywa się sprzedaż cegły czę- 
ściowo z dostawą w ciągu miesięcy zimowych t. 
i. od listopada do marca, częściowo zaś z do- 
stawą latem r. p. Na dostawy zimowe tranza- 
kcye zawierano od 14 rubli do 15 rb. 50 kop. 
za tysiąc, na dostawę letnią od 16 do 18 rb, 

Wogóle pośród sprzedawców cegły nastrój 
dotychczas powściągliwy, wobec. spodziewanego 
dużego zapotrzebowania i stosunkowo małej 
predukcyi. Kilka osób wszczęło starania o po- 
zwolenie otwarcia cegielni w okolicach Łodzi i 
Pabianic, co powinno wpłynąć na zniżkę cen 
cegły. ; 

Ceny innych materyałów budowlanych do- 
tychczas są dość wysokie. Portlandzki cement 
podskoczył o 25 kop. na beczce. Warszawskie 
zakłady cementowe sprzedały połowę swej pro- 
dukcyi do gubernij środkowych Królestwa. 

(x) Odznaczenie. Jak się dowiadujemy, To- 
warzystwo akcyjne zakładów budowy transmisyj, 
maszyn i odlewni żelaza „J. John", zostało na. 
grodzona złotym medalem w roku bieżącym na 
wystawie jubileuszowej w Carskiem Siole i na 
wystawie kwiatów i akwaryów w Moskwie za je- 
den ze swych wyrobów: „oryginalne, przeciw- 
PE, GR a CÓW kotły Strebel'a*, 

re wyrabia już od szeregu lat w miejscowych 
zakładach własnych, 8 iiri 


6 ROZWOJ. — Sobota, dnia 2 grudnia 1911 r. 


Nr. 276 


REA 


ki y najwyższe nā- 
jes | zde tyko były 
jaa na wystawie hy- 

me zostały „wiel- 


anoj W 
nagrodą. 
(a).Na ospę w domu przy ulicy Wschodniej 
mr. 40 zachorowała 22 letnia Rajza Surą Dan- 
ziger. 

(a) Nowe Towarzystwo akcyjne. Towarzyst- 
wo komandytowe „Karol Kroening i S-ka" w 
Karolewie, produkujące wyroby bawełniane zo- 
stanie PLAM na Towarzystwo akcyjne. 

Odpowiednią ustawę przesłano do zatwier- 
dzenia władz. 


(a) Plany zatwierdzone. Piotrkowski rząd 
gubernialny zatwierdził plany następujące: 

Emila Szulca na budowę 1-piętrowych ofi- 
cyn i budynków gospodarczych w Zgierzu, przy 
szosie warszawskiej N 52; M. Kleszczyńskiego 
na budowę 2-piętrowego domu pod M 8/505 w 
Rudzie Pabianickiej i Leopolda Henszła na budo- 
wę domu, oficyn i budynków gospodarczych 
przy ulicy św. Kazimierza w Juljanowie. 


(a) Zawieszenie wypłat, Według „Komer- 
santa" zawiesiła wypłaty w Łodzi firma wyrobów 
bawełnianych lzaak M. Rosenthal; pasywa wy- 
noszą 50,000 rubli. 


— Według „Kommersanta* w Kiszyniowie 
zawiesił wypłaty właściciel składu manufakturo- 
wego Oskar Goldfeld. Pasywa 75,000 rubil, 

W temże mieście zawiesił wypłaty kupiec 
hurtowy, handlujący wyrobami manuiakturowemi 
L. Herszkowicz, Pasywa obliczają na 90,000 r. 

w Warszawie zawiesili wypłaty: lcek Te- 
nenberg, firma egzystująca od 25 lat prowadzą- 
cą sprzedaż FPH ubiorów, pasywa 35,000 
rubli, oraz M. ŚSzereszewski, pasywa wynoszą 
35,000 rubli. 

W Symferopolu zawiesił wypłaty Paweł Ga- 
Taj, KORA składy wyrobów sukiernych. 

Pasywa 40,000 rubli, cierpiały firmy łódz- 
kie i charkowskie. 

W  Józepolu, gubernii podolskiej zawiesił 
wypłaty kupiec Dawid Litwak, właściciel składu 
z towarami manufakturowymi; ucierpiały firmy 
łódzkie. 

W Szumichu, gubernii orenburskiej zawie 
sił wyplaty Jan Suczkow, Składy wyrobów ma- 
nufakturowych opieczętowane. 


(h) Pożar fabryki. Nocy dzisiejszej o godzi- 
nie 3-ej mieszkańców miasta zaniepokoił ryk sy- 
ren strażackich, a krwawa łuna nad potudnio- 
wą dzielnicą miasta wskazywała miejsce pożaru, 
ulica Senatorska X 25, 

Ogień szerzył się w parterowym budynku 
o wysokiem poddaszu, gdzie mieściły się, na par- 
terze 2 samoprząśnice, należące do dzierżawcy 
Reinholda Heintza, a na poddaszu 18 tkackich 
warsztątów, należących do dzierżawców Ludwika 
Hochta i Bejma. 

Kiedy przybył do ognia IV oddział straży 
"ogniowej ochotniczej, budynek parterowy stał już 
cały w płomieniach, zagrażających sąsiedniemu 
2-piętrowemu budynkowi, oddzielonemu tylko 
sienią i mieszczącemu na parterze maszyny przę- 
dzalnicze R. Heintza, na 1-em piętrze 8 warszta- 
tów tkackich, należących do Józefa Makowskie- 
go i Miihlego. Na drugiem zaś piętrze 4 war- 
sztąty tkackie, należące do Emila Schindlera i t2 
warsztatów należących do Józeła Henischa. 

Oddziały 1i, IM, IV, VH i straż miejska, 
wspólnemi siłami nie dopuściły ognia do budyn- 
ku 2-piętrowego; pastwą płomieni padł tylko bu- 
dynek parterowy z tremplem. 

Na miejscu pożaru znaleziono na parterze 
obok maszyn gremplowych rozbitą dużą butelkę 
zę śladami naity rozląnej na kupie bawełny. Na 
pierwszem piętrze w tkałni Makowskiego i Bej- 
ma w niektórych miejscach są ślady nafty na 
przepalonej podłodze. Slady te zdają się wskązy- 
wać, że fabryka była lasiri 

Policya rozwinęła śledztwo i aresztowała kil- 
ka osób z fabryki. 

Straty obliczają około 25,000 rb. Mury spa- 
tonej fabryki należą do Kadysza Gilwana 

(x) Telefon kaliski. Linia telefoniczna Łódź- 
Kalisz została uszkodzoną. Depesze nasze z osta- 
tniej chwili nie nadeszły. Naprawa linii nie zo- 
stanie prawdopodobnie wcześniej poprawiona niż 
wieczorem. 

Q) Z sądu. Sędzia pokoju Xl-ego rewiru 


skazał dorożkarza Jakubowicza na 10 rub. ka- 
ry za j w konia kulawego. Jakubowicz 
oddawna już wyjeżdzał na kursa nocne koniem 
kulawym | chorym, zawsze jednak wymykał się 
członkom twa opieki nad zwierzętami, 

(a) Nowa fabryka. Przy ulicy Łagiewnickiej 
Je 4 na Bałutach powstaje pończoszarnia me- 
chaniczna, Na otwarcie jej uzyskał pozwolenie 
przemysłowiec Abram Zajgenkopi. 


(f) Ul. Jonszera, Od jednego z naszych pre- 
numeratorów otrzymujemy list, w którym opisu- 
je on zły stan w jakim znajduje się ul. Jonszera. 
Opis ten po sprawdzeniu okazał się zupełnie 
wiarogodnym. 

Ulica jonszera stanowi dość ważną arteryę 
komunikacyjną, jako łącznik pomiędzy nowym 
cmentarzem ewangielicko - augsburskim, a mia- 
stem. 

Tą drogą przechodzą wszystkie kondukty 
pogrzebowe, podążające na ów cmentarz. 

Ulica jest wybrukowana, lecz nie posiada 
rynsztoków, a ul. Wiznera łącząca się z nią 
posiada spadek naturalny w jej kierunku i w 
porze obecnej, podczas ciągłej słoty, wytwarza 
niemożliwe błoto, przez które brnąć muszą wszy- 
stkie kondukty pogrzebowe. 

Urządzeniu rynsztoków stoi na przeszkodzie 


f parkan, zbudowany przez firmę Landau i Weile, 


zajmujący kawał ulicy. 

Na dobitkę parkan ten budowany jest ze 
starych desek nabitych gwoździami daleko wy- 
stającymi, o które przechodnie rozrywają sobie 
ubrania. 

A teraz oświetlenie. Znajduje się tam aż... 
cztery latarnie od strony ul. Wólczańskiej, głę- 
biej w nocy ciemno, że „choć oko wykol* — o 
co jesttam dość łatwo, tem bardziej, że na ulicy 
Wiznera mieszka sporo ludzi... rezolutnych. 


(a) Z kolei dojazdowej. Zarząd Towarzyst- 
wą kolei elektrycznej dojazdowej zwrócił się do 
władzy wyższej z prośbą o uzyskanie pozwole- 
nia na przeprowadzenie studyów około budowy 
linii z Brzezin do stacyi Koluszki oraz od Rudy 
do Piotrkowa i Tomaszowa, wreszcie od Ale- 
ksandrowa do Poddębic, 

Wzmiankowane linie ciągnąć się będą wzdłuż 
szosy. 


ia. Dziś na schodach domu przy ul. 
d „ 105, znaleziono leżącą bez przytomności 
%-kilkoletnią żydówkę, z okrwawioną głową, ną której 
widniało 5 ran zadanych nożem. Zawieziono ją do szpi- 
tala Aleksandra. Stwierdzono, że clerpi ona oddawna 
na pomieszanie zmysłów. Zarządzono śledztwo dla zba- 
dania, kto był sprawcą poranienia. 

. (3) Pogotowie ratunkowe w ciągu dnia wczo- 
rajszego między innemi wzywano do następujących wy- 
padków: 

— Na ul. Średniej nr. 111 Jan Markiewicz, låt 26, 
robotnik budowlany, przy rozbieraniu starej ściany zo- 
stał zasypany gruzami, które okaleczyły mu obie nogi. 

„— Wieczorem w fabryce Scheiblera, Pr, ulicy 
Emilii nr. 5, prąd elektryczny zabił Łukasza Wieczor- 
kiewicza, lat 25, robotnika tejże fabryki. 

— Ogólnema osłabienin uległy 4 osoby, 


= 


(a) Pożar w Zgierzu. Dziś o godzinie 12 
i pół po północy w Zgierzu zaalarmowano straż 
ogniową ochotniczą do pożaru, jaki wynikł w 
domu N 67 przy Starym Rynku. 

„Ogień wszczął się z niewiadomej przyczyny 
w piwnicy przy aptece p. Patka. Zapaliły się 
puste skrzynki i beczki. 

Ogień stłumiono przed przybyciem straży. 

(a) Zagadkowa. Onegdaj na drodze, wiodą- 
cej z Poddębic do Lutomierska, na terytoryum 
gminy Puczniew, w powiecie łódzkim, zatrzyma- 
no idącą samopas parę koni, zaprzężonych do 
woza w drabinach i półkoszkach, Na wozie 
znajdowało się około pół korca owsa, korzuch 
mały i dwa stare palta. Ile osób jechało na 
wozie i co się z niemi stało, dotychczas nie 
stwierdzono. 

Sądząc ze znalezionej na wozie odzieży 
zwierzchniej, jadących było conajmniej trzy 


paaki 
ergiczne poszukiwania właściciela sprzę- 
żaju prowadzi straż ziemska powiatu łódzkiego. 
Zawiadomiono też o fakcie powyższym wła- 
dze powiatu łęczyckiego. Zatrzymane konie 
znajdują się u sołtysa wsi Franciszków, gminy 
Puczniew. 
(a) Zawieszenie jarmarku. W osadzie Piątku, 
w powiecie łęczyckim, śród bydła rogatego gra- 


suje epidemicznie zaraza pyska Í racic, Z tego 
powi przypadający w tej osadzie dnia 11 gru- 
dnia jarmark, z rozporządzenia władz wyższych 
będzie dla inwentarza żywego wogóle zamknięty. 


(a) Znaczna kradzież w Zgierzu. Z kotlarni 
Ludwika Sowińskiego przy ulicy Średniej w Zgie- 
rzu, niewiadomi złoczyńcy skradli różnych, mie- 
dzjanych, stalowych i żelaznych przedmiotów na 
ogólną sumę 300 rb, 


SZTUKA. 


(x) Teatr popularny (A. Mielewskiego, Kon- 
stantynowska nr. 16). Z Kancelaryi teatralnej dọ- 
noszą nam: 

Dziś w sobę wieczorem odegrana będzie 
najnowsza sztuka J. zuławskiego (autora Eros i 
Psyche) „Koniec Mesyasza* (Sabbatai C'wi) w 5 
aktach z zupełnie nową wystawą w kostyumach 
i dekoracyach. 

Jutro w niedzielę po południu efektowna 
sztuka w 8 odsłonach „Dwie sieroty* — D'En- 
nerego; — wieczorem zaś po raz drugi „Koniec 
Mesyasza* (Sabbatai C'wi) w 5 aktach. 

We wtorek „Kobieta bez znaczenia* kome- 
dya w 4 aktach — Wildego. 

jedenastego grudnia odbędzie się benefis p. 
Texlowej, współpracowniczki teatru z Cegielnia- 
nej ulicy na który dyrekcya teatru zwraca 
szczególną uwagę publiczności. 

(f) „Zaczarowane koło”. Jutro w lokalu 
Domu ludowego (Przejazd 34), grono amatorów 
Stow. rob. chrześcijańskich odegra baśń fantas- 
tyczną Lucyana Rydla „Zaczarowane koło". 
Sztuki tej słucha się zawsze z zainteresowaniem, 
bo sumę wrażeń artystycznych, wywołanych sym- 
bolicznymi nastrojami, potęgują jeszcze piękny 
styl autora i umiejętnie zastosowane efekty sce- 
niczne. 

_ Przedstawienie rozpocznie się o godz. 6 
wieczorem. 


Sprawa fabrykantki aniołków. 


10 października 1910 roku stróż domu X: 15 
przy ulicy Senatorskiej znalazł na strychu domu 
zwłoki nowonarodzonego dziecka; tenże stróż 
oprócz tego znalazł zwłoki noworodka pod po- 
dłogą w komórce niejakiej Maryanny Matusia- 
kowej. 

O odkryciach tych stróż zawiadomił policyę. 
Pełniący wówczas obowiązki pomocnika komi- 
sarza rewirowy Dancker, przeprowadziwszy śledz- 
two, stwierdził, że w ostatnich czasach u Matu- 
siakowej mieszkały dwie młode dziewczyny: Pe- 
tronela Podmajstrzy i Balbina Bilska, obie w od- 
miennym stanie. 

Podmajstrzy, dziewczyna 15-letnia, zeznała, 
że kiedy zaszła w ciążę, gospodyni jej Matusia- 
kowa namówiła ją do sztucznego poronienia. 

Matusiakowa zaprowadziła ją do akuszerki 
Józefy Hofmanowej, zamieszkałej przy ulicy Ka- 
rola. Martwe niemowlę Matusiakowa wyniosła 
na strych i tam je ukryła. 

Bilska zaś zeznała, że zaszła w ciążę, mie- 
szkając u swej krewnej. Z namowy Matusiako- 
wej przeniosła się do niej na mieszkanie, gdzie 
zastałą już Podmajstrzy, Która także chodziła w 
odmiennym stanie.  Matusiakowa zaprowadziła 
B. do akuszerki Maryanny Kosińskiej i ta urzą- 
dziła jej szprycowanie. Bilska po kilku dniach 
poczuła się chorą i wkrótce urodziła żywe dzie- 
cię płci męskiej. Noworodka wzięła Matusiako- 
wa i wyniosła go na strych do komórki, gdzie 
ukryła pod podiogą. 

Zeznania powyższe stwierdziło śledztwo w 
zupełności. 

Sąd okręgowy piotrkowski na kadencyi w 
Łodzi, uznał, że Podmajstrzy, 15 lat, działała 
bez zrozumienia rzeczy i od odpowiedzialności 
ja uwalnił. 

Sprawa pozostałych rozpatrywana była w 
ubiegły piątek, Na sądzie do winy przyznały się 
Balbina Bilska i Maryanna Matusiakowa, Hofma- 
nowa zaś i Kosińska zaprzeczały udziału swego 
w zarzucanych im czynach. 

Sąd skazał 54-letnią Józeię Hofmanową na 
pozbawienie wszystkich praw i przywilejów i zam- 
knięcie w więzieniu na 4 lata, 37-letnią Maryan- 
nę Matusiakową na pozbawienie wszystkich praw 
i przywilejów i zamknięcie w więzieniu na 34 
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roku i 22-letnia Balbinę Bilską na zamknięcie w 
więzieniu na 3 lata; 3"etnią Maryannę Kosińską 
uniewinniono. 

Jednocześnie sąd postanowił wnieść prośbę 
na Najwyższe Imię ọ złagodzenie Kary -dla Bil- 
skiej do 3 miesięcy więzienia. 


Z WARSZAWY 


* Jubileusz „Lutni.“ 

W dniu 2grudnia r. b. niezależnie od obcho- 
du 25-letniej rocznicy założenia „Lutni* war- 
szawskiej, obchodzi również srebrne z nią gody 
dyrektor tej instytucyi p. Piotr Maszyński, 

Postać to znana nietylko w Warszawie, lecz 
i całej Polsce, gdzie śpiewać chcą i mogą. 

Któż bowiem nie zna 6-cio tomowego wyda- 
nia „Lutni* i wielu śpiewników na chóry męskie 
i mieszane? Któż nie zna licznych transkrypcyj i 
kompozycyj, które wyszły z pod pióra Piotra 
Maszyńskiego?.. = 

Praca to olbrzymia, tembardziej, że wszyst- 
ko jeden człowiek zebrał, ułożył i wydał na uży- 
tek pieśniarstwa polskiego, które z dniem każ- 
dym potężnieje i rośnie. Zasługa to Piotra Ma 
szyńskiego, gorąco miłującego pieśniarstwo arty 
sty, to też je krzewi wszędzie, gdzie tylko może. 

Słusznie praypisują Maszyńskiemu pionier 
stwo w zakładaniu towarzystw Śpiewaczych, © 
„Lutnia* warszawska jest rzeczywiście .Macierzą* 
pieśniarstwa u mas, gi całe dziesiątki tych to- 

< warzystw powstały dzięki zachęcie wypowiedzia- 
nej przez Maszyńskiego. à 

Obchodząc 25-letni jubileusz swej pracy dy- 
rektorskiej, Piotr Maszyński niezaprzeczenie za- 
sługuje na uznanie społeczeństwa polskiego, któ- 
re mu wiele w tym kięrunku zawdzięcza. 

Sympatya, którą się cieszy od szeregu lat 
Piotr Maszyński, wpłynęła bezwątpienia na sprze- 
daż i rozchwytanie wszystkich biletów na kon- 
cert jubileuszowy, przed oddaniem ich do zwy- 
kłej sprzedaży, Koncert więc z góry ma zape- 
wnione powodzenie, a uświetnią go swoją obe- 
cnością liczni przyjaciele jubilatki „Lutni* i jubi- 
lata jej dyrektora. 

koncercie biorą udział profesor St. Bar- 
cewicz, artyści naszej opery pp. Ignacy Dygas i 
Wiktor Grąbczewski, p. Helena Ostrzyńska (akom- 
paniament), p. Józei Ozimiński (akompaniament 
orkiestrowy), warszawska orkiestra symfoniczna 
i chóry „Lutni.* Deklamacya, z przyczyn od za- 
rządu „Lutni“ niezależnych, wygłoszoną nie bę- 
dzie 


* Gmach b. Banku polskiego. 

Po przeniesieniu biur warsz. kantoru Banku 
państwa na ul. Bielańską, dawny gmach b. Ban- 
ku polskiego, przeznaczony na pomieszczenie 
warsz. zarządu akcyzy i okręgu celnego, obecnie 
jest wewnątrz gruntownie restaurowany — przy- 
czem mieszkania służby bankowej od strony ul. 
Elektoralnej przerabiane są na koszary do stra- 
ży pogranicznej. 

* Dochody z fabryk i zakł. przemysłowych. 

Prezydent miasta wyznaczył komisyę, w ce- 
lu rozpatrzenia deklaracyi właścicieli nierucho- 
mości, zajętych na fabryki i zakłady przemysło- 
we, co do określenia ilości dochodu brutto zrze- 
czonych zakładów. Przewodnictwo komisyi po- 
wierzono radnemu Zienkowskiemu. 

* Zawieszenie pisma. 

Na mocy postanowienia izby sądowej war- 
szawskiej zawieszony został tygodnik społeczny 
„Nasze Drogi.* Redaktorowi i wydawcy p. Ka- 
zimierzowi Guzowskiemu wytoczono proces ze 
129 art. kod. karnego. „Naszych dróg* wyszły 
tylko 2 numery. 

* Dzień. 

Wczoraj rozpoczęła czwarty rok pracy ga- 
zeta warszawska „Dzień* wychodząca pod kie- 
runkiem Stefana Gorskiego. 

* Ze strajku zecerów. 

Pisma warszawskie z powodu strajku zece- 
rów ukazały się po południu w zmniejszonym 
znacznie formacie. Mówią, że drukarnie, których 


współpracownicy mieli wywołać strajk, praco- | 


wały skrycie. 

* Z prasy. 

Wczoraj rano wyszedł jedyny „Warszawskij 
Dniewnik* i pisma żargonowe. Wieczorem usi- 
łuje wydać numery kilka pism polskich. 


* Żydzi pracują. 

„Dzień* warszawski pisze: W drukarniach 
żydowskich praca wre. Na strajku najwięcej zy- 
skają drukarze żydowscy. 


* Poseł od babie A 

Sród „prawdziwych Fosyan" w Warszawie 
wytworzył się poważny rozłam. Wielu z nich 
uważa, że należy wybrać na „posła od mniej- 
szości* sędziego pokoju p. Budkiewicza. 


Z KRÓLESTWA. 


Z okolic Sochaczewa. Rok ten, który jest 
jnż na schzłku, marnie się zapisał w budżetach 
majątków wiejskich. Oprócz oziminy, wszelkie inne 
gatunki zbóż i okopowizna dały rezultaty redu- 
kujące się mniej niż do połowy normalnych sprzę 
tów, to też prawie wszędzie budżet minusami 
zamknięty będzie, A tem smutniej, że 1 na przy- 
szłość horoskopy zapowiadają się nie wesolo. Pora 
jesienna i male deszcze, jakie tę okolicę dotąd 
nawiedziły, nie nasyciły podglebia, tegorocznymi 
upałami na dwa lokcie wysuszonego, dostateczną 

ilgocią, któraby wpłynęła dodatnia na wegeta- 
yç ozimin, dlatego należy do fenomena zoba- 
izyó obfite runa zasiewów. 

Okolica nasza. która jest jakoby przedmieś- 
em Warszawy, żyje ciągla pod wrażeniem oba- 
wy napadów bandyckich, które odbyły się w na- 
szej okolicy a o jakich pisma w właściwym cza- 
sie donosiły. Aczkolwiek zapewne każdy dwór 
przygotował jakąś samoobronę, ale trwogi to nie 
usunęło, tembardziej, że w takich wypadkach są 
zwykle ofiary ze stron obydwóch. 


Zesłania administracyjne. 


4Telegr. agen, petersb.). 

Przypomniał w Dumie państwowej poseł 
Kłoczkow, w oświadczeniu poza porządkiem 
dziennym, że trzy lata temu 39 członków Dumy 
złożyło wniosek o zakończeniu zesłań admini- 
stracyjnych, który to wniosek uznany został za 
pożądany. Komisyi sądowej polecono ostateczne 
opracowanie wniosku. Jednakże opracowanie 
odroczono wskutek prośby komisyi do rozważe- 
nia projektu o stanach wyjątkowych. Obecnie 
mówca widzi, że te ostatnie wsuwane są do dłu- 
giej szk i kto wie, czy będą rozważane przez 

lumę. „Ssyłka'! ze wszystkiemi swemi 
okropnemi skutkami trwa. Kł w oświadcza, 
że sprawie zesłania należy raz koniec położyć. 


Tajny traktat angielsko-niemiecki? 

Dzienniki paryskie zaznaczają istnienie je- 
szcze jednego tajnego traktatu; mianowicie anglo- 
REA który miał być zawarty jeszcze w 
r. 1898. 

Traktat zawiera umowę pomiędzy Balfourem 
a posłem niemieckim Hatzieldem co do zajęcia 
Angoli portugalskiej przez Niemcy w razie gdy- 
by Portugalia chciała sie zrzec tej kolonii 
afrykańskiej. 

„Liberte” uważa ża znamienne, że w mowie 
Greya tego traktatu nie uwzględniono. 

„Lokał-Anceiger” twierdzi, że ogłoszenie umo 
wy przez dzienniki francuskie miało na celu wy- 
wołanie w Portugalii nieprzyjaźnego usposobie- 
nia względem Niemiec. 

Angola jest wielką kolonią portugalską, leżą- 
cą na zachodniem wybrzeżu Afryki pomiędzy 
Kongiem a posiadłościami niemieckiemi Afryki 
południowej. 

Cały ten traktat wydaje się nam wielkim hum 
bugiem. Po tem, czegośmy byli świadkami w ostat 
nich czasach — przy kwestyi marokańskiej, a 
wreszcie po mowie Greya: trudno przypuszczać, 
aby jakiekolwiek przymierze miedzy temi 
stwami mogło istnieć. 


TELEGRAMI. 


Ciechanów, 1 grudnia (wł) Dziś o g. 10 m. 
35 r. wchodzący na stacyę pociąg kuryerski nr. 1 
wpadł na stojący pociąg towarowy. Parowozy, 


wagon bagażowy, 4 wagóny pociągn 3 
kiego i 6 wagonów pociągu towarowego uległy 
rozbiciu lub znaczńym uszkodzeniom. Z obsług. 


pociągów poważnie nkowanych jest 7, „2 
podróżnych 10, osób, _ Wszystkich pratwtaziość 
do szpitala Rotefowegó: W Warszawie, 
tego o g. 5 w. w pociągu nadzwy 
; czajnym przywieziono jeszcze 12 podróżnych 
| lżej poranionyeh do przygotowanego ambula- 
toryum w Mławie. 

Zderzenie nastąpiło na 4 linii zapasowej 
skutkiem źle nastawionej zwrotnicy. 

Wiedeń, 1 grudnia (P.) Na żądanie stronni- 
ctwa narodowo-demokratycznego, Koło polskie 
przeprowadzi w parlamencie dyskusyę nad poli- 
tyką ugody polsko-rusińskiej, podtrzymywaną 
przez prezesa Koła a byłego ministra Bilińskiego. 

Wiedeń, 1 grudnia (wł.) Niespodziane po- 
danie się do dymisyi szefa sztabu generalnego— 
bar. Holtzendoria, związane jest — jak głoszą 
w kołach parlamentarnych — jeszcze z polityką 
bar. Aehrenthala, który wpływom b. szefa szta- 
bu zbyt ulegał, przez co naraził sobie koła mia- 
rodajne. 

Wiedeń 1 gradnia (P.) Były szef głównego 
sztabu Holtzendort mianowany zostal inspekto- 
rem armii. 

Teheran, 1 grudnia (P:) Dwóch iidajów za: 
mordowało na ulicy wybitnego dygnitatza per- 
skiego AHa-ud-doule, podejrzewanego 0 sympa- 
tye do Rosyi i będącego w blizkich stosunkach 
z posłem rosyjskim. Zabójcy w oczach policyi 
i ludu wsiedli do dorożki i zbiegli. 

Praga, 1 grudnia (P.) Minister czeski Trnka 
przeznaczył 10,000 na rzecz wszechsłowiańskiego 

| zlotu sokołów, który odbędzie się latem r. 1912 

| Zarząd miasta przeznaczył 80 tys. 

| Tyflis, 1 grudnia (P,) Na dworcu kolejo- 

| wym zatrzymano skrzynkę podejrzaną, w której 
zamiast cytryn znaleziono kilka pudów prochu. 
Okaziciel frachtu, tatar, został aresztowany. 

Petersburg, 1 grudnia (wł) Były naczelnik 
wydziału ochrany w Kijowie, pułkownik Kulab- 
ko, wziąwszy do serca onegdajszą mowę ucz- 
kowa w Dumie, wyzwał przywódcę październi- 
kowców na pojedynek. 

Guczkow atoli wyzwania przyjąć nie chce, 
motywuiąc tem, że z Kulabkami nie bi ię, 


Petersburg, 2 grudnia (wł) Dzis nocy 
w sali klubu Rosyjskiego rozegrał się głośny 
skandal. Oto miał tam odczyt Borys Nikolskij, 


który między innemi zaczął mówić o „ciemnych 
pieniądzach”. 

Obecny na zebraniu Markow Il. poseł od 
szlachty kurskiej do Dumy, zarządał od Nikol- 
skiego wyjaśnień. 

Wynikła burzliwa scena, podczas której pp. 
Markow i Nikolskij poczęstowali się wzajemnie 
policzkami. 

Skandal zupełny. 

Przewidywany jest pojedynek. 

Petersburg, 1 grudnia (P.) Ministeryum 
spraw wewnętrznych odmówiło rozpatrzenia 
sprawy mianowania na posadę duchowną Zier- 
czaninowa, który, będąc duchownym prawosław- 
nym, przeszedł na katolicyzm przed ukazem zd. 
30 kwietnia 1905, ponieważ nie wykonał wyma- 
ganego przez prawo zaliczenia do składu du- 
chowieństwa rzymsko-katolickiego, 

Ryga, 1 grudnia (P.) W składzie nafty See- 
berga pożar wyrządził strat na rb. 80,000. 

Saratow, 1 grudnia (P.) Wykryto tu sektę 
„podpolników* i tajną kaplicę z podziemnemi 
korytarzami. 

KRAKÓW 2-go grudnia, — Na stacyi Schön- 
brunn kolei północnej na Morawach pociąg, idą- 
cy do Krakowa, starł siè z pociągiem towaro- 
wym. Osiem wagonów uszkodzonych; dwu kon- 
duktorów rannych, dwu podróżnych pokaleczo- 
nych, kilku uległo wstrząśnieniu nerwowemu, 
Rannych przywieziono do Krakowa. 


Z osiatniej chwili. 


Peterburg, 2 grudnia. (wł.) Wczoraj wynikł 
burzliwy dzień w Dumie. Esdecy wnieśli inter- 
* pelacyę o Brodzkim. Rodzianko zamknął posie- 
dzenie. Wtedy Esdecy cofnęli interpelacyę. Ma- 
kłakow doradził październikowcom, aby oni wnie- 
Śli oświadczenie podpisane przez 30 członków, 
żądające rozważenia jej. 
Był to manewr sprytny, 


śdaidrni ho tego. Widząc 

19a pr ERĄ apisia salę za nia po- 

sdi ttdowicy, kadeci i polacy. %ostało tylko 

centrum i prawica. Miny ich zrzedły. Poczem in- 
terpelacyę odesłano do komisy. 

Teheran, 2 grudnia. (wł.) Gabinet w pelnym 


ROZWOJ. — Sobota, dnia 2 grudnia 19t1 r. 


komplecie podał się do dymisyi, z powodu od- , 


mowy medżylisu przyjęcia ultimatum rosyjsklego. 


Yeirem dziesięć dni temu ustąpił ze stanowiska | 


naczelnika policyi. Gubernator teheranski wczo- 
raj podał się do dymisyi. Wobec powyższego 
w stolicy niema żadnej władzy. Manifestacye uli- 
czne trwają w dalszym ciągu. W podwórzu me- 
dżylisu odbył się liczny mityng protestujący prze- 


ciw rosyjskim żądaniom. Dewizą manifestantów ` 


jest „niepodległość lub śmierć,* Mówią o bojko* 
cie towarów rosyjskich. 

Petersburg, 2 grudnia. (WŁ) Przybył tu p. 
Henryk Huk, delegat angielski, w celu nawiąza- 
nia przemysłowych stosunków z Rosyą. Głównym 
przedmiotem jest w tej chwili kwestya wywozu 
do Anglii krochmału z Cesarstwa i Królestwa 
Polskiego. 

Petersburg, 2 grudnia. (wł.) Główny zarząd 
rolnictwa przygotował projekt prawa dla rady 
ministrów o sposobach walki z falsyfikatami. na- 
śladującymi środki potrzebne do użyźniania ziemi. 

Kijów, 2 grudnia (wł.) Przygotowują się dziś 
polacy ku uroczystemu obchodowi 25 rocznicy 
zgonu śpiewaka ukraińskiego Bohdana Zaleskie- 
go. Uroczystość ta zapowiada się świetnie. Na- 
pływ gości z prowincyi znaczny. 

Tryest, 2 grudnia (wł.) Od dwóch dni obra- 
dują przedstawiciele kolejowi nad rozkładem ja- 
zdy na wiosnę roku przyszłego. Obecni przed- 
stawiciele wszystkich państw europejskich. Po- 
stanowiono następny zjazd w tej kwestyi odbyć 


w Amsterdamie, a wiosenny (na 1913 r.) w Ham- , 


OFIARY. 


Na „Gniazdo“ Tow opiein nad dzieśmi. 
Aleksander Jankowski 1 rb, 
Na wpisy dla niezamożnych uczniów 
Antoni Śledziński z siostrą, zamiast kwiatów na 
grób ś. p. Pelagii Krotkiewskiej, 2 rb. 
Dla najbiedniejszych. 
Bezimiennie, jako karę za spóźnianie się do inte- 


resa 50 kop. 
, Na „Koło panien“. 
Znaleziony na koncercie „Latni“ 1 rb. 
Z eee 


Odpowiedzi Redakoyi. 


SŚwiadkowi. Kupowani: nego przex chlop- 
ców ulicznych węgla z fur: jest rzeczą wysoce 
niemoralną i ten, kto się cz pogobnego dopuszcza, 
nie me prawa narzekać, żi moralzowani przez niego 
ulicznicy, okpili go, ask. y do worka 

Jaką bronią wojuiesz, od takiej ginlegz. 


awsęlę 
dniae nie możemy, gdy leć, z kim 
ma do czynienia, Sprawa, o którą Je, jest sprawą 
wewnętrzną Stowarzyszenia | nie nadaje się de publi- 
kacyi, zresztą żądania amatorki, by va próbach nie 
znajdował się nikt z postronnych, było słuszne, a jeżeli 
wyraziła je brutalnie, to jest to już rzeczą zarządu, by 


zapobiedz podobnym zajściom na przyszłosć, usuwając ` 


w porę niepożądanych na próbach widzów przygodnyc! 


Pdnu I. M. Nie o ogłoszenia nam chodzi, gdyż 
RODE ich dosyć, ale o pewne nieetyczne za- 
chowanie się p. Grodka, który i teraz jeszcze ul 
muje, że JA pośrednika, pana W. J, a sam nie 
chodził, Otóż mogę zapewnić, że chodził z p. W. J. i 
prosił i groził. Dziwi mnie też, że urzędnik instytucyi 
poważnej wdawał się w takie rzeczy, nie licząc się ze 
swoją opinią. 

Biuro ogłoszeń. Zapowiadaliśmy kilkakrotnie 
w „Rozwoju”, że z powodu nawału materyalu, ogłosze- 
nia do naszego pisma przyjmujemy w przeddzień ter- 
minu, w którym ogłoszenie ma się ukazać, z wyjątkiem 
nekrologów i rzeczy pilnych, nieprzewidzianych. Prosi- 
my więc do tego się stosować. 


BEE" Numer dzisiejszy składa się z 16-tu 
stronic. 


SPOSTIU. 
Stacyi 


SIA MKTEORBOLOGIOZN 
centralnej K. E. B. 
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Rozklad pociągów. 
| Zimowy od dnia 28-go października 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 

Odohedzą z Łodzi: n) 12.30. 1) 6.55, r) 10,00, 4)12.50 

| e) 160, f) 3.10, g) 6.10, b) 8.25 

| Przychedzą do Łodzi: i) 4.30, j) 7.20, k) 9-36, ©) 10.16, 
1) 1.00, m) 4.24, m) 5.15, 0)B.31, p) 11.00. 

Kolaj Warszawsko- Kaliska: 
Udohodzą do Kalisza. o godz. 7.55, 12.24, 4.39, 6.13, 

do Warszawy: o godzinie 11.01, 12.34, 6.30. 
Przychodzą z Kalisza: o godzinie 10.61, 12.22, 5:20; 

| 9.60; z Warszawy O g. 12.14, 4.26, 6.03. 

H Kolej obwodowa. 

E Odehodzi ze stacy! Łódż-kaliska do Słotwin o godz 
6.20, ze Słotwin do st, Łódź-kaliska przychodzi 6.55, 
Odchodzi ze st. Fódź-kaliska do Koluszek 1.01, przych, 
z Koluszek do st. Łódź-kaliska o godz. 7.46, 


UWAGI. Godziny, wydrukowane tłustym drukiem 
»zpaczają czas od godz. $ wieczorem do 6 rano. 


Pociągi oznaczone literami: f), h), '), k),m)o) z) sa 
| az piki się ma wszystkich przystankae: Pociąg oznaczo- 
ny literą ©), zatrzymuje się tylko w Asirzejowia 
Pociągi oznaczone literami: b), g), l, p), 4), n), beż- 
posredote, komuulkącyi Warszawa—Łódź. 
W pociągach ozmaczonycu literami: b), d), g), K) 
n), 0), kursują wagony pocztowa 
, Na poort oznńczone literami a), di, t), b), f, J) 
k), m), 0), sprzedają bilety do s. Andrzeów 1 za sta” 
cyi Andrzejów do Łodzi po taryfia podmiejskiej. 


burgu. GIEŁDA WARSZAWSKA. Sprawozdanie telegraficzne, I godzina. 
mę p z, 
Ekaterynosław, 2 grudnia. (Wł.) Nawigacya za Ofiar [Tran 5 dad \Ofiar | Dran. 
na Dnieprze zamknięta. Kra płynie. Czeki na Berlin |4635 | —. Bla Piotrkowa 
Semipałątyńsk, 2 grudnia. Wł) Irtysz sta- doe Ranta, o [93.00 | 92.00 EA [888 8930 | Ake, Lilpopy 
pałatyńsk, 2 g - o ysz S 50, Eoż z 1905 |103 50] 102.50. e Ł. Warsz . 9876 loz75 [9320] "7 toWsk 
nął. 59o Pož. z1906 | 103.60] 102 80 j aroz = (9976 |BUT6 |9320 » Rudzki i Sku 
Niższy-Nowogród, 2 grudnia. (Wł.) Nawiga- NIEZ ' RH ty L Łódz. s. |s900 |97:0 | == we 
cya na Wołdze przerwana. Statki udają się na  Szlachockie - . | 328'| 318° ha.  & [86:50 [8660 |—— | „ „  Łódzk. 


zimowe leże. 


Bauk Handlowy m Warszawy (nowe akcyó) - . 
i 5%, Listy m. Łodzi 7 sery . . . sosna 
49, Renta ranstwows m. Petershurga 


— — KI 
+ „ 91.26 9033 
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Międzynarodowe Biuro Ogłoszeń 


Wierzbowa & Przyjńuje ogłoszenia do wszystkich ga- 

w Warszawie zet i tygodników całego Świata, redagując 

— pomysłowe teksiy pg. ameryk. systemu 

oraz posiada specyalny dział zagranicznych fachowych wydawnictw (fachblätter) najodpo- 

wiedniejszych do umieszczania ogłoszeń dla poszukujących agentur lub przedstawicielstw. 
3653 


w Łodzi 


Wczoraj dnia (-ge grudnia został otwarty 


The „ELITE“ Skating Palace 


przy uicy Średniej IR 42. 

Scans I-szy—od godziny 10-ej rano do 1-ej po poładnia. — Wejście 
10 kop. Używanie tora 30 kop.—Scans 2-gi—od godziny 5-ej i pół 
po południa do 6-ej i pół wieczorem. —Seans 3-ci—od godziny 8 ej 
do 11-ej wieczorem. — Wejście za seans 2-gi lub 3-ci 25 kop. Uży- 
wanie tora 50 kop. — Uczniowie i dzieci płacą za wejście 20 kop. 
Używanie toru 30 kop. — Abonament na 12 razy 7 rb. 20 kop., na 
18 razy—9 rb. 35 kop., na 24 razy—11 rb: 80 kop.—Naaka jazdy 

20 minat 40 kop. 4628 


Piotrkowska 48 


| Dr. med, LEYBERG 


ù, dłogoletni lekars klinik wiedeńskien 
bi ry,wena yoznaimoozoplciowo 
Godziny przyjęć: 10—1 i 6—8. 
Dla pań 5-6, poczekalniaoddzielna, 
niedziele tylko do obiada. 
Krótka 5, telef, 26-50, 2110 


PENSYONAT 


| Dr. med, 


Wincenty kuktszewiez 


b, kliniczny dr. w Pelersbargu 
zamieszkał w Łodzi, Zawadzka 10, 
Choroby wewnętrzne, kobiece, 
dzieci, Przyjmaje od 10—12 i od 
4—6 wieczorem. 260m 


Powrócił 


Dr. Jeltnieki 


| ml, Andrzeja 7. Tel. 170, 
Chareby skórne, wene- 
ryczne i moczopiciawe, 
Godziny przyjęć: pauorie od g, 
8—11 r 15—8 po poł. panie 
4—5 po pol: w mlsdzicio i Źwiąta 
6—12 r. 1463r 


WEI «> Mp R «> 


Kredens, stół, krzesła, otomana 
z lastrem, szaiy do abrania, łóż- 
ka, bieliźniarka, amywalnia, szale 
ki nocne, taaletka, leżanka, gar 
nitur salonowy, tremo, ekran, 
zegar ozdobny, lampy, oraz różne 
drobne rzeczy sprzedam tanio, 
mieszkanie do odstąpienia, alica 
Nawrot 44, m. 5 4580 


A, OSIECKIEJ, 
njana Hr. 
konywa zami 
cenach przy: 


Zaklad fryzyerski 


damski, męski, oraz ma. 


Łódź 
ul. Pistrkowska nr. 47 


cure i wyroby włosowe 


Braci Starońskich 


Otwock 


ulica Kościelna Mè 7. 


Judwigi Nesterowicz 


Poleca ładnie, wygodnie grzą* 
dzone pokoje z całodziennem 
bardzo dobrem i oblitem atrzy» 
maniem, uwzględnieniem dyèt: 
Pianino. Pisma. Czytelnia na 
miejsęu, Ceny umiarkowane 


Pracownia sukien 
i kostyumów damskich. 


Telefon 23-02 


ROZWOJ. —Sobota, dnia 2 grudnia 1911 r. 


Wszystkim znajomym i przyjaciołom a w szcze ji | p I A Ff „Koniec Mesyasza” e by n R tl 
n ksi Karolowi Ni jA Że s è 
kry zet W od Š sei poj j bd i JI i ] er „Dwie sieroty“ w 8 adsłonach. 
p. k j ; 3 sztuka w 5-ciu aktach 
Stanisławowi Stępiń | Konstantynonska 16. św... „Koniec Mesyasza” ""źuowskiego. 
składają podziękowanie i b 
Siostra i przybrana rodzina. | 


$ 


ce 


4810 


ps) i 
Dnia 24 listopada zmarł w Paryżu j 
Kwiryn Sabba-Podolski I 
Nabożeństwo żałobne za spokój jego ij 
odbędzie się w poniedziałek 4 grudnia o godz. 


rano w kościele św. Józefa, na które zapraszają l 
krewnych i przyjaciół H 


4500 
ENDIE Tod ZEK FARSZ RDZY EATR o UO 


| _ Dnia 2 listopada r, b. zmarł nagle w Cleveland H | 
Í Ohio (Ameryka) i 
j 


Adan Kalinowski + 


(tormierz) w wièku lat 37. | 
Na żałobne nabożeństwo, odbyć się mające 
Bow poniedzialele dnia 4 Ly o godzinie 9 s 
| ściele św. Stanisława Kostki zaprasza RS 
znajomych, giębo! 


Matka i siostra. 


przyjaciół i pozostala w 
Kaj 


Rodzina. 


4608. 
BECO 


Ba Biochner 


powrócił 3885 5 
chorohy dzieci ZE 
Zawadzka 19 Tel. 16-11. | 3l j Fabryka rękawiczek skórzanych 
H AC Nameratory, druty K. SZEFNER 
i kable dz: ki "Hof 
Dla elekirotechników ceny zmiżone, | j <51, PIOTRKÓWSKA 61 


Inż, ULEYSKI i WYSOCKI | 
4548 Biaro Elektrotechniczne | 
Łódź, Karola 18. Telef. 27-05. 


— 


Zakład krawiecki Piotrkowska 192 dawnicj (200) | W poniedziałek dnia 4-go grudnia 
o godzinie 14-©] rano odbędzie się na 


3 KOZŁOWSKIEGO Lecznica Zębów | amh SEE 


przeniesiony został na ulicę Benepykta Ni I. | M. Riesnik-Epstoin. | łajewska 54) 


ZAOPATRZONY W NAJNOWSZE MATERYAŁY KRA* , Plombowanie i wyjmowanie zębów bex bólu. Spe- | 4 " 1 
JOWE CZNE, 3021 cyalne Iaboratoryum zębów sztacznych i złotych | 
Li pl EEE ycze b NĄ zębów na ar 
cze! Ja. ei ardzo S ne. 
EDan. HB. Bej e Aea -Baad 


i ZAGRANICZN. 


+ tani 
Średnia M 5, powrócił, 
Sp. otneaęed: pocia włosów, Momoryczne, | któ piang „borantina 
moczopłciowe, i kosmef lekarska. Łeczenie sy» na re uprzejmie zaprasza 
Rd Salvarsanem ZR 808 (he POLIKLINIKA Pusiż - Meyerti 1 | p p $ 
erven) Leczenie eldktrycznością (elektrolizę) i masos Akcyjne Towarzystwo Gi w Li 
żem wibracyjnym. Godziny przyjęć odet i od ora chorób OCZU Tel. No 28-39, | kcyjna T ża ape asm z 
ziele i święta od 9 — „pe la Pań osobna i 
j poczekalnia s Godziny przyjęć od 10-12 | = 
D-raB.Oonchina i od £-7'/, po pol. 2957 $, Reprezentant George Süss. 
Roth ozyści | ropsruja solidnie fabryka kotłów Ko- GOZZI RZE ZARZ (0 a R A | 
y pieczny, Suwalska 24 30374 WED ZZ, 
VAD] DAN ESAT 


W wypadkach przedwczesnej neurastenii u mężczyzn 


i wszelkich neurastenicznych dolegliwości, jako to: bezsenność, rozbieżność myśli, zanik pamęci, ucisk na głowę, drgawki, uderzenia krwi do 
głowy, łatwa pobudliwość, brak łaknienia, zaburzenia w trawieniu, nerwowe dolegliwości sercowe, okazała się 


MUIRACITHINA ALEXANDRA 


nadzwyczaj skutecznym a zupełnie nieszkodliwym środkiem wzmacniającym. Podług badań znanych powag lekarskich i największych profesorów jest 
Muiracithina jednym z najsilniejszych środków wzmacniających, czego wreszcie dowodzi wietka ilość pierwszorzędnych orzeczeń, 
R Literatura: Tajny radca lekarski prof. Eulenburg—Berlin; taj. rad. lek. prof. Fiiringer—Berlin; prof. Posner— 
Muiracithina Alexandra jest sku- Berlin; prof, Rebourgeon—Paryż; prof. Goll ; Popper-Igls i rad. taj. proi. Senatora.  Wyczerpująca 
perae połączeniem lecytyny i literatura gratis i franko do usług. M thina sprzedaje się we wszystkich aptekach. 
ekstraktu muirapuamy. Główny skład dla Królestwa Polskiego: S. Rościszewski & J. Kirchmayer, Warszawa, Bracka 6. 


N 


EO W Wilnie dostać można u j. B. Segall i we wszystkich innych aptekach. 2849 
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ROZWOJ. — Sobota, 


DROBNE OGŁOSZENIA, 
AA.A AAA S$ 


bór różnej 
służby z chlubnaimi świadectwa- 
mi poleca kantor slug, Piotrko- 
wska 92. 10145—7—1 


AA! 

czycieli » wyższem wy sszlsłe* 
niem na wodziay: mogielki, fran- 
enski, olamki, bony z szyciem. 
freblanki, kasyerki bachalterwi 


pielęgniarki, goapodyule; Swis- 
dectwa chlubne — polaca bluro 
Adamowiczowej, Piotrzówska 103 


3261—12W5—7 | 


Pierwszorzę- 
A.A,B,A.A. dne biuro na 
uczycielskie Adamowiczowej ul. 
Piotrkow: '» 103, polech: nauczy - 
clelkę z (uskonałym fraucuskim, 
niemiecki i muzyką na wy- 
jazd do Moegi; nauezycieli z rót- 
nym stopniem wzkształcenia ne 
godziny ; frabcuzki, angielki, niom- 
Kl, bony x szyciem, frablanki, ple- 


Jęgniarki, gospodynie; Świndsc- | 


twa _chlubno. 31703—53W%—5 
À A Pokój duży, słoneczny— 

„**. zarazem wydaje się dla 
przychodzących obiady zdrowe, 
smaczne, tanie, Widzewska 106A, 
m, 6. 10117—25—1* 


jes a A. Lsiewska, Głów 
LU m. 2, udziała por: 
ustępstwo, dyskri 
9108—68—68 
Amis Grandys zagubił kar 
ią od paszportu, wydaną z (a= 
bryki Kostonboren, 10035—3—2 
A Mtb z kilku pokojów sprze- 
+ dam bardzo tanio. Garńitur 
mebli pluszówy, drugi jedwabiem 
kryty, wewa, slupy, stoliczki, kre 
dens ozdobny, Stół, krzesła, oto- 
manę. biurko, etażerkę, łóżka z 
msternoami, szafy, umywalnię, sto 
lik do kart, skran, obrazy. Piotr- 


kowska 223,0. 2, 9899—6—6 
A Meble wyprze jaknajta- 
* niej aby zaraz: Garnitur sa- 


lonowy, tremo, kredens, stól, 
krzesła, szafę, otomanę, łóżka, 
materace, bieliźniarkę, umywal- 
nię, biurko z fotelem, zegar, gra- 

N m 5. 


moton, Piotrkowska Nż 192, 
10146—2—1 
yły nauczyciel gimarzgum 


przysposabła zbiorowo na świa 
deciwa nauczycielskie, woskowa 
ua domowe aryimetyki, Nawra! 
ur_92—22. od B—8 10072-4 2 
Cosa 1 rasólnica nowa 
do sprzedania zaraz. Bon 

dykta 12—7 10067 
OZone bez sposobu do życia 
z dziećmi, poszukuje miejsca 
stróża lub jakiejkolwiek pracy, 
Dzielna 40, m. 1, 10155-5-1 
zlowiek: bez sposobu do życia 

z dziećmi, poszukuje miejsca 
stróża lub jakiejkolwiek pracy. 
Dzielna 40, m. 1. 10155-5-1 
O sprzedwiia 2 dorozki 1 rol- 
maya lekka. Ulica Kiejbacha 

N o4 u uospodarzk 10059-33 
Do nseeiges varaz pukój fron 
łowy otmeblowany z ashiga 

ro 


Mikolnje pa 


s» 46 m, 4 [ pięt 
10046 


miesza 


om turawaty u 6 


nwd 4 powodu wp/azdu ba 
dzo Mini: io sprzedśjis, Wiado- | 
most Pou. U ckó 54058, 24 6WAN 
plelich mosdtmizen ua Cha 


chuie Żi, Siwiczug, clasia. 
10080—2—2 
je wyuajęcia pokó; duzy, zdatny 
mu uobicor lub mieszkanie 
prywatne, z meblami lab bez ul 
Piotrkowala p DY u_ 10099 3:2 
DE panienki poszukują mie- 
szkańnia, Rajtera Ni [4, Ba- 
luty. 101 


i dE 40—1 
la robotników wielkie ustęp- 
stwo, „Skóra angielska“ na 
męskie i dziecięce ubrania nie 
do zdarcia, łokieć 50 kop, Piotr- 
kowska 123, m. 15. 9928—1 


De do 
łach vo 


She Rokicie, oi 
5 minut drogi 
miesca À 


j 
Rybna 14, m. 4. 
Futro damskie i tamże kury ra- 
sowe do sprzedania. Przejazd 


N 49—11 10118-5pś1 
FR piekarska do AWCE ia 
lica Petersburska Ne 6. 


10127—6-1 

awiarnia do sprzedania, ulis 
Senstorska 15 100:8—3—3 
Kemamis do sprzedania z iwo 
ma bilardami Wiadomość ul 
Dluga 10. 1004853w2 
okomobila o eila 12 koni do 
sprzedania, Młynarska nr. 75, 
sklep 973) —35—2 
(Lotomobiia « sila 12-10 koni da 
sprzedania, Młynsrska nr. 75 
sklep. 9151—33—8 


nia 2 grudnia 1911 


r 


Nr. 276 


| mężczyzn na mieszki 
Słowiańska N 14-7. 


rzebna 
ydreczne. Długa 22, 10! 


tróż wska- 
10005—2 


mę panienkę na mieszka- 
Ń Widzewska 148, m. 52. 
1 


pokój umeblowany zaraz do w. 
najęcia. Zakątna 25, m. 
10: 
otrzebna prazowaczka. 
niana 56. 1ut07—5—1 
pierwszorzędne Kaucyonowane 
E o Nauczycielskie Karpiń- 
skiej w Warszawie, Moniuszki 7, 
telef. 120-82, poleca: nauczycieli, 
nauczycielki, By, freblanki, wy- 
chowawczynie, Sprowadza 
gielki, francuzki, niem! 
proby, apelacye, kasacye, spi 
karne, inkaso protesto- 
wanych weksli. Dawid Makow, 
Widzewska 56, m. 53. __10157-1 


M? używany 0 siia 2—; TI 
kupię. Młynarska 76, sklep 
Mme rozprzedom tanio z trzech 

pokojów, zynę nożną. Po 
ludniowa 24—14. 10017—3 —2 
M2 używany krzyżowy forte 

pian i nowe zagraniczne pia- 
NA 


5) 


9752—31—2 | 


nino, tanio sprzedam. 
ska 106, (gdzie NOCY m. 
(01 3 
Maszyny. 2 Singera miesiąc u- 
żywane bębenkowe i masz; 
na za 16 rubli. Piotrkowska 105, 
m. 5. 10110-5-1 
as; 2 Singera pięknie szy- 
Mies” noana, s R, ręczna 
rb. Plac Koście! are: 
ski. x iiei 


M tody człowiek inteligentny, ze 
znajomością buchalteryi, po- 
szukuje posadi pomocnika bu- 
chaltera. Łaskawe oferty „fRoz- 
wój”, sub. „Pomocnik“, 
10124—5-1 


10137: 1 
Me okazyjnie do sprzedania 


zaraz: Kredens, stół, krze- 
sła, rai otomanę, łóżka, ma- 
terace, bieliźniarkę, umywalni 
tremo, Diko $ prerio 
zegar, lampę, gramofon, Zacho- 
dnia 29, m ŻA: i 


10145—2—1 
Ms Singera bębenkowa 
Da SRE RE 
z bujając: czólenkiem 3 
Diega jek front. s 


1015— 


Ms bębenkową i krawiec- 
a sprzedam tanio, za 18 
rubli, ulica Złota M 3, m. 47. 
10151—4sś—1 
aszgny 2 Sivgara, miesiąc 
użjwane, hębenkowa, pler- 
ścieniowa i maszpuz za 16 rubli 
Piotrkowska J03 m 5 87442015 


Notyyala okazyniii Po zwinię- 
toj fubryca sprządz emy ZR 
bezcen piękne chustki wałalane, 
Konstantynowska 3, mieszk. 35 
9879 - Gacn—5 


Nsrezrotelia w; chowawczyni, 
rutynowana, inteligentna, po- 
trzebpa na stałe do ośmio letniej 
dziewczynki, Beoadykta W 83 
10040—5—4 


Qstomie % artyleryl z uniwer 

syteckiem wykształeóniem 
poszukuje laxeyi, Zawsdzeń 44, 
Gielntewski: Osobiicia od 6 | pół 
wieczorem. 10042—4 —2 


o sprzegania dwa piace vanju, 
przy fabryce Liberia; przj= 
stanek tramwe owy itokiela Wia- 
domość; U! Karols Zi, m. 4 
99645—2 
D dry daje 1b*j vouhodu, 
dv bpravdacia na ugzodnych 
warunkach; tamże skiej rzeżniczy 
1 pokój z kuchnią da wybalęcia 
Suwalska ur 20 E 
la melslowes sntefes swielale 
prosperujący zaraz tanio do 
sprzedania Oferty pod w 
„Rozwój*. 


(OR Iuteligentuś, lat árad- 
uich, posiausjąca wykształce- 
nie sześcioklasowe, znająca do- 
skonale gospodarstwo wiejskie 1 
meskie, poszuzuja zarządu ua 
wyjazd, Olariy w „Rozwoju* pod 
„Iatelitenina*: 10088—3 -3 


potrzeboi ezia qnte sfojazac! ua 
politurową robotę, Zzchodałe 
10074 — 
poza ZATRY uczen NA prac" 
tyka do cukierni. Wiadomość 
u Z. Konrada, Nowy Rynek nr 8. 
1084-3 2 

pPozaxuio pracy: Biwari Mro 
ziewicz, Dez lawe) ręki lat 24, 

za portyera Wiadomość: Dre 
wnowska 37, m 21  10089—2—^ 
Potrzebna zaojia okspodyonisa 
do sklepu kolouialnego Z kêu 
cyą, Wiadomość: Mokiciąska 43, 
w sklopie. 10070-3—8 
poko z oddzielnem we:ściem 
dla intall nago mężczyzny 
do wynajęcia zaraz. Przejazd 16 
m. 21. 9530— 
portzebny czeladnik szeweki dv 
robót obstulunkowyca. Wiado 
mość: Karolgw J 4, Kobuszew 
skt 10049—3— 2 
okój umeblowany dia dwóch 
lub trzech kawalorów z ca 
łodziennom utrzymaniem, Prze- 

tazd 44 100. 


pale s warsztatem rzeźnie 


2 


Nr- 39. 


kim do sprzedania, Zielona 
3% 59 9597—3 —3 
otrzebni ludzie w starszym 


wieka do roznoszonia zaba 
wek z kaucyą 6 rub., Orla X 10, 
m 4. 10015—3—3 
Pujrzebna pauaa do salepa wẹ- 

diin, obznajmiona w tym fa- 
chu Widzewska 136, E. Heid 
ri 10062 3 2 
pouzebne azdolulone phony i 

uczennica, Oria 15, I piętro na 
lewo 10055 3 2 
poko Tadny, kawaierso, une: 
* blowany zaraz dó wynającia, 
Widzewska 109 —16.__ 10041,2.82 


1|sprzedania, Brzezińska NE 
1 


Glep do aprzotnale społywe'» 
dąstrybucyjuy w dobrym puax 
Cle, egzystujący od klkanasi int 
wiadomość na miejsću, Pabianic: 
Zam£o 5 10197 — 


Gkiep_kalonialno"i frybycyjny 
z powodu wyjazdu, Zaraz Z 
01521 


o zed a || CZE 
Sprzed: m dwa magle nowe za 


przystępną cenę, Piotrko- 
wska 261. SĘ Tos 1 
Okiep do wynajęcia, ul. Wesoła 
S No2 Chojny 10112—5—1 
Siep do wynajęcia zaraz w No- 
wych Chojnach, Wiadomość 
u Przybyła, ul. Rzgowska róg 
Pięknej (za koleją), w niedziel 
od godziny 2 do 3 10105— 


Sklepik z owocarnią i Weglami 
do sprzedania zaraz, Przę- 
dzalniana 107. 10155—2—1 

wes kojoplniuy jesk do SprZEn 


dania zaraz. lub od Nawego 
Roku, św. Anny 22: 9577-10382 


z, 

czątkami, Pabianice, Zamkowa 
NT. 10141—1 
Taneya dla uczenie, Ceny przy- 
śsrępua, opieka dobra l na 
mescu pomas w nauce. Wól- 
czeuske HI, M 7. 10000—3.—3 
geer kologialno-1ystryuucyjng 
zaraz do sprzedania. Radwan- 
ska M 56 100783302 


<Jzafę, futro, garnitur marynar- 
*Ż kowy, palto jesienne używa- 
ne, sprzedam zaraz, Cegielniana 
N 61, pralnia. 10155—5—1 
klep spożywczy do sprzeda- 
S nia, ul. Śrebrzyńska Ni 51. 
10159—2—1 
gkiep spożywczy, dobrze pro- 
sperujący do sprzedania z po- 
wodu wypadku śmierci, ul. Skier- 
niewicka N 5, [0136—2— 
Uszew sklepowa 00 sprze 

dania. Plotrkowska nr. 226 
10081—3.2 

W;'eam halto, rysunaxa muso 

uramów. Lekcya wieczorami 
Plvtrkowska 118 m 17. 9361 
W ruszam haftu. iokege dzienna, 
a także wieczorne Przył 
maje wszelkie roboty wchożząca 
w xakres hafta, Z. Pawiaz, Sra 
dnia 97. 9372—35—3 
Warsztat ślusarski z powodu 


choroby do sprzedania, ul. 
Warszawska 21, przy Nowo-Za- 


rzewskiej. 10110—2—1 
araz do ajęcia pokój ume- 
blowany dia jednej lub dwóch 

pań, Przejazd N 32, m. 3. 
10130—55—1 


wiedział gdzie 
Ka ranidie, niech zawiadomi 
rodziców zamieszkałych przy ul. 
Brzezińskiej Ne 45, Marcinko- 
wski. 10114—1 


Dokój do wynajęcia z calodzien- 
nem utrzymaniem, Piotrko- 
wska 92, biuro nauczycielskie. 
10150—3—1 


2 


gesing solo weksel na Rub. 
podpisany przez Wojciecha 
Kowalczyka, traci Paki 


pokój frontowy, widny, umeblo- 
wany, z gazem, ewentualnie 

z życiem — tanio — zaraz do 
najęcia, Juliusza 22, róg Nawrot, 
mieszk. 10, Il piętro. _10156-2.-1 
potrzebna prasowaczka, Piotr- 
F kowska 108. __10155—5—1 
okój umeblowany dia lubiącej 
spokój osoby, Orła 16, parter. 
101 2—1 
okój duży, frontowy, oświetle- 
P nie elektryczne, wejście od- 
dzielne, do jajęcia każdego 
czasu, Zawadzka 10—4. 10144-2-1 


Za oczyszczania pierza p0- * 


scielowego Karola Lamprachta 
miaszka Milsza Je 23). Zakład 
Pansin M 74. 6561—26317 
y sztuczne, stare, mogą być 

rA TE złoto, platynę ku- 


uje, płaci 15 kop. za ząb, 
luty, Zawadzka 136. Dom 
kaly, Furmański, 10147—1 


magiel do sprzedania, ul £0d- 
Tzeczca 25. 


Zagubi dokumenty. 


Pokój umeblowany, osobne Wej- 

ście, zaraz do wynajęcia, Wi- 

dzewska 150—22, 10148—1 

He spożywczo-dyairybucyjay 
r 


„do W x powoda WJ- 
1azdu Zawadzka 25, Bałuty. 
10080—3—2 


Herk Cott zagubil paszport 
z gminy Leśmierz, pow, lę- 
czyckiego, gub. kaliskiej. 
10027—1 
an Piątek zagubił p: ort 
J dany z gminy Keczno, gub, 
piotrkowskiej, 0115—5—1 


GES cogowy 40 2 sedania, roz 
Przejazd t Wodue: Nr 51. 
11088—2—2 


JE Was zagubił kwit od ksią- 
żeczki legi! cyjnej wydany 
z fabryki Byszkowicza. 10129-1 


Qr w średnim wieku poszu= 
kuje posady do zarządu dg- 
mem, znająca dobrze szycie i 
gospodarstwo do dwojga pań- 
stwa lub pojedyńć by, Wia- 
domość: Zawadzka 4, m. 14, 

10142—2—1 


grier tanio do sprzedania za- 
raz, spożywczo-dystrybucyjn! 
Ul. Marszałkowska w Chojnach. 


Ressu Goic zagubił paszporty 
wydany z gminy Rombień gub 
Piourkowsziaj 10064 -3 3 


SH do sprzedania od każde- 
go czasu, na doxodnych wa- 
runkach, z powodu zmiany inte- 
resu. Lipowa 87, 101238—%-1 


TU Kołodziejczyk zgubił 
pasport wydany z gminy Zy- 
chlln, gab. warszawskiej. 

10087—3—2 


10078—3—2 


Zegina paszport, 2 metaki 4 
2 swiadectwa kuwalsi 

imię Mich 
gminy Prażni: 


Jagibal paszport wydany z mā. 
gistratu m, Radomia, na imię 

Ignacego Dutkowskiedo, 
10121 


Zegina paszport na imię Kone 
stantego Dembowskiego, wys 
dany. z magistratu m. Tomaszowa 
Rawskiego. 10119—5—1 
aginął paszport wydany z gm. 
Z Bi ów, dub. aj die) na 
imie i Gławackiej. 10120-5-1 
nging? weksel na ran 200 (iwia- 
ścia) wystawiony rwzeż znas 
cega Blaczowskiezo, na zlerenia 
Gustawa Labra i Praneszza Wy- 
Piorczgka, weksel nieważny. 
-33$ 


Dia wszystkich na Gwiazdkę 


niebywała Okazja! 


Po zlikwidowanej fabryce, sprze- 
dajemy kiękne wełniane towary 
na damskie suknie i bluzki po 
bajecznie nizkiej ceńie, Piotr- 
kowska M 123 miesz. 15. 4616 


Człowiek uczelwy 


średnich lat, poszukuje miejsca: 
wożnego, inkasenta, szwajcara, 
lokaja lub t. p. posady. Ostat 
nie świadectwo czternastoletnie, 
Dowiedzieć się można w Lecz. 
nicy Piotrkowska 55, 4618 


oo NN 
NOWY KANTOR SŁUŻBY 
ulica Piotrkowska Mi 27, 
w podwórzu. Rekomenduje bony, 
jospodynie, sklepowe, szwaczki, 
ucharki, pielęgniarki, portye- 
rów, lokai, stróży oraz robotni- 
ków rolnych i fabrycznych. 4622 


Ruh. 1500 pożyczki 


młody fachowiec do zalożonego 
interesu potrzebuje na półtora 
roku. Poręczenie. Oferty: „Roz- 
wój" pod „Umiarkowany pro- 
cent" 4620 


Z powoda nagłego wyjazda 


MEBLE 


do sprzedania. Widzewska 104, 
m. 11—12. 4562 


INAJLEPSZ%ŚRUDEK 
50 MYCIA WŁOSÓW 


SHAMPÓOING 


0% HARROLDA 


ratownia =! 
sukien damskich 

al I dzidmyth 

a Jadwigi Bnrzyskij 


Główna NS 18 
hi || m. 30, (parter). 
E 


Przyjmuje roboty į wyko= 
nywa takowe podług wys 
8 magań Szan. Klientel 


Nr. 276 


ROZWOJ. — Sobota, dnia 2 grudnia 1911 r. 


n 


w 


CZŁOWIEK 


2. 008. OMNNOŻANIĆ 


Istnieje mnóstwa ludzi, którzy 
rokrocznie wmawiają w siebie 


te ua razie słabe objawy są 
rzednikami ciężkich 

iko lekarzowi jest wiadomem, 
fak w rozlicznyeh odmiankch wy- 
stępują choroby nerwów. Bóle 
gów. stawów wzdrygiwania, bór 
e Krzyża, drgania muskułów 
twarzy, bóle muskułów szyi, rąk 
i stawów, mgła przed oczami, 
uderzenia krwi, bicie serca, beze 


ja nerwowego jest mêzg, a w po- 


Re i | Ea z nim szpik pacierzo- 


n od nich zaś do, rozeho- 


wy, 

i całym rga 
sea twtónza iw, E y 
nerwów dą zawsze wynikiem 
cierpień mózgu lub też szpiku 
pacierzowego, powodując ciężki 
niedomagania; są te choroby wy- 
nikiem cierpień mózgu, powodują 


wprowadził do handlu nerwo- 
wzmacniający preparat, zawiera- 
jacy w sobia najczystezą leeiiy- 
nę. Preparat ten nie ma nic a 
nic wspólnego z innemi prepa- 
tatami, Które reklamują się po 
gazetach  calemi stronicami, a 
w rzeczywistości mają mniej lub 
więcej wątpliwą wartość; pro- 
centową zawartość w nich tego 


każdego cierpiącego na nerwy. 
Srodek ten, rozpowszechniony 
i 


w jli, Niemczech, Bel 

Ausi grzech i po Ju 
świecie. pe lekarze p 
szych ACZ a także | ni jo 
oceniali oceniają skuteczną 


działalność Kordjaliny na wszel- 
kie choroby nerwów z jakna, 
lepszej strony, o przyboczny le 


senność, duszność, uczucie przy- 


one rozstrój stanu unysłowego— 
tłumienia, omdlenia, uczucie boe 


rozmaite choroby; ustawicz- szaleństwo; jeżeli zaś wynikiy 


nie coś dolega i ich choroba co- 


dzi ję nazywa. jaźni niezwykła wrażliwość na skutkiem cierpień szpiku pacie- 
Da dakarżeją OD pół gło- Zgiełk, gwaltowność — szczegól- rzowego, to hastęwstwem ich 
wy, jutro na ek apetytu, p nie rano po śnie, niepokój, złe zwykle jest paraliż i rychła 
jutrze na bezsenność i ť d., sł powonienię, osłabienie pamięci, Śmierć. 


żólte plamy na skórze, nieregu- 
larny puls w krwionośnych na- 
czyniach, konwulsyjne napady 
śmiechu, płaczu i ziewania, znie* 
czulenie kończyn ciała, drżenie 
rąk i kolan przy wzruszeniach, 
sine kręgi pod oczami, szum w 
uszach, niezwykłe pożądanie i 
wstręt do czegokolwiek, osłabie- 
nie, neurastenia, uczucie strachu, 
skłonność do pijaństwa i innych 


Każda praca, mająca być 
wykonaną, wymaga ku temu pew- 
nych służących środków — sily. 
Parowa maszyna, by pracować, 
wymaga gla, praca muskułów 
wymaga białka, praca nerwów, 
t.j. mózgu i szpiku pacierzowe- 
go wymaga fosforu, organicznie 
zestawionego w formie, nazywa- 
jącej się „lecityną”, Obecnie 
udalo się ten cudownie dzialają- 


wem, taki człowiek nigdy Wrze- 
czywistości nie wie, co go wla- 
ściwie boli. On nie jest chory, 
ale także i nie zdrów; LARA 
żarem dla samego siebie i dla 
swego otoczenia, Taki stan jest 
w przeważnej ilości adków 
niczem innem, jak tylko wyni-- 
kiem nerwowości, która nawet 
í w naszych czasach pozosta- 
wiona bez RZECE prze- 


iwdzi i ońCZyý Sii kle złych nawyknień, jak też wiele, cy i niczem niezastąpiony śro- 
AoE RZEZ eemi wiele innych objawów, które wy- dek „łecitynę” otrzymać w wiek- 
chorobami netwów. Przeciętny , stępując Aero to pojedyficzo, już szej Ilości i czystej formie. Dr. 
człowiek rzadko zastanawia się | to gromadnie, są najlepszym do- med. Karol Hartmann S. 9 Tow. 
w podobnych na oko niebezpie- | Wodem, że nerwy są już nad- z ośr. por. St Petersburg, Wo- 
cznych wypadkach nad tem, że | Szarpane. Główną częścią ustro-  zniesienskij prospekt nr. 57, 


N2 868. OBWIESZCZENIE. 


DYREKCYA 


Towarzystwa Kredytowego 
ki SALGET 


Dyrekcya Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi | polecam Bizonach Taty. 
podaje do publicznej wiadomości, że w dnia 29 li 
stopada (12 gradnia r.b., o godzinie 10-ej zrana ny do szycia. Maszynki nafto- 
s we „Primus* Naczynia alumi- 
odbędzie się w sali posiedzeń, w domu Towarzy- nowe. W 7 Boone J plate- 
stwa, losowanie do amorzenia listów zastawnych  żka żelazne ERAS h aea 
Seryi IV, V, VI i VII na ogólną sumę Rb. 429.900. 


Poszukuję 
wspólnika, chrześcijanina do in- 
teresu bardzo korzystnego z ka- 
pitalem rb. 5,000, a co do dal- 
szej informacyi dowiedzieć się 
można Składowa 25 m. 10 mię- 
dzy godz. 6 a 9 wiecz. 4506 


nych: 
yżymaczki do bielizny, Maszy- 


race tapicerskie i siatkowe Oto- 
many. Szezlongi. Leżenki. Umy- 
walnie z przyborami. Różne me- 
ble drewniane. Lustra, d 
' Chodniki. Kołdry. Linoleum,oraz 
| różne domowe sprzęty, 
Życzącym na raty 
sgo1 M. Rosen. Nawrot nr, 14. 
4612 


WAŻNE 


dla strzelców 
i amatorów. 


Przyjmają się skórki do wygarbo» 
wania na fatra. Wiadomość: al. 
Drewnowska 84. 4290 


Prezes: E, Herbst. 
Dyrektor biura: L. Gajewicz. 
Łódź, d. 18 listopada (1 grudnia) 1911 r. 


Zarząd drogi żelaznej Fabr.-Lódzkiej 


niniejszem podaje do powszechnej wiadomości, że na stacyi 
towarowej Łódź-Fabryczna w dniu 6 grudnia n. st. 1911 r. 
o godzinie 10-ej rano na zasadzie artykułu 84 Ogólnej usta- 
wy rosyjskich dróg żelaznych będą sprzedane z głośnej li- 
cytacyi niewykupione przez odbiorcę wędliny z przesyłki Be- 
rezyno L. R. 5,127, wysylający Szenderowicz, na okaziciela 
dublikatu i ser zwyczajny z przesyłki Trawniki Nad. 134940 
wysyłający Rotenberg, zaliczenie 28 rb. 

Na stacyi Łódź-Karolew w dniu 6 grudnia n.st. 1911 
r. o godz. 3 po poł. wagon desek dębowych z przesyłki 
Końsk Nad. 345078, wysyłający 1. Ejlenberg dla Milnera. 

W razie gdyby licytacya w dniu wyżej oznaczonym do 
skutku nie doszła, to powtórna ostateczna sprzedaż odbę- 
dzie się na stacyi Łódź-Fabryczna w dniu 7 grudnia n. st, 
1911 r. o godzinie 10/rano i na stacyi Łódź-Karolew tegoż | 
dnia o godzinie 3 po południu. 3907. ; 


ZAWIADOMIENIE. 


d Niniejszem zawiadamiam Sz, Publiczność, 
iż otworzyłem 


Magazyn kapeluszy 


męskich, dziecinnych jako też czapek w bardzo bogatym wy- 
s *_ porze I wadę ALi cenach przy ulicy NY 


BE św. Andrzeja Aż 4. BS 
Dlugołetnia moja praca w branży kapeluszowej, daje mi moż- 
ność pod każdym względem zadowolnić Sz. Publiczność 


Z poważaniem 


| 
| 


Min 


ils girplyń, 


UA któ e gospodyń 

chce mięć doskonn- 
je wypieczone cis: 
stoj glech używa 
proszku do 


podejmuje ci 
lepiej niż drożdże 


i zupełnie uieszko- 
dliwy dla organi- 

ami. Sprzedaż 
w kach po b i 
10 kop. Proszek 


Engla, Cukier wa- 


M 


Wyroby firmy Engel i Co Riga. 
Jeneralna reprezentacya 
na Królestwo Polskie 


|M. I. Hilier, 


Łódź, Piotrkowska 98. > 
« Telef, X 18-49. x £ 


JÓZEF POHANEL, | 


ulica św. Andrzeja Ne 4, 


|bYR 


cudownego środka najzupelniej 
minimalna, a prócz tego są one 
bardzo drogie. Preparat dr-a 
med, Karola Hartmanna zawiera 
w sobie wielką ilość czy 
świeżych kurzych jaj uzyskanej 
łecityny; badany i polecony j 


karz jego Wyp] Papie- 
ża, profesor dr. med, Lapponi 
piśmiennie przesłał dr-owi Hart- 
manowi życzenia jaknajlepszych 
rezultatów jego nowej terapet- 
tycznej metody leczenia chorób 
nerwowy: Mając na względzie 
że obecnie jest pora najlepsza 
Ów, 3 leczenia systemu nerwowego, 


w każdej broszurze znajd 
rezultaty analiz powy 
ekspertyz. Firma chętnie s 


do dyspozycyi nietylko pp. le- . Broszury i próbne 
karzy, gle i każdego, > kta -|dozy wysyłamy zupelnie bez 
dą dostateczną ilość „Ko: -f płatnie. 5811 


LAI zawierającej jako główny 
składnik czystą lecitynę—jak też 
| zajmującą rozprawę o Sk mie 
nerwowym, jego chorobach, a 
| oprócz tego, ważne rady dla 


Ważne dla kalek 


cierpiących na rupturę | wszelką krzywiznę, 


J. 1. KOCH okropepvsra. 


Przyjeżdża z Warszawy 5-go b. m. na dwa dni i przyjmuje w hotelu 
ga przy ulicy Piotrkowskiej M 18, j 4604 


Nr. 900 Obwieszczenie. 


DYRKKCYA 


Towarzystwa Śradykowigo mianta boki 


W zastosowaniu się do $ 22 Ustawy Towarzystwa, 
Dyrekcya podaje do powszechnej wiadomości, że zażądane 
zostały pożyczki na nieruchomości; 

1. pod Nr. i632 przy ulicy Cegielnianej, prz Wulfa 
i Bajlę małżonków Markusfeld, pierwotna rb, 29,000; 

2. pod Nr. 908da przy ulicy Nawrot i Wysokiej, przez 
Oskara i Matyldę małżonków Küchler, pierwotna rb. 30,000; 

3. pod Nr. 12956 przy ulicy Nawrot i Mikołajewskiej, 
przez Maksa i Helenę małżonków Żurkowskich, pierwotna 
rb. 40,000; 

4. pod Nr. 794H przy ulicy Ludwiki, przez Emilię 
Steinke, pierwotna rb. 15,000; 

5. pod Nr. 466a przy ulicy Wschodniej, przez Hersza 
i Mindlę małżonków Zylber, pierwotna rb. 14,000; 

6. pod Nr. 696/096a przy ulicy Piotrkowskiej i Rad- 
wańskiej, przez Emilię Semelkę | Amalię Mogk, pierwotna 
rb. 10,000; 

1. pod Nr. 819jj przy ulicy Milsza, przez Konstantego 
i Olgę małżonków Frank, pierwotna rb. 27,000; 

8. pod Nr. 1618 przy ulicy Pasaż Szulca, przez Sta- 
nisława Karnowskiego, pierwotna rb. 12,000. 

Wszelkie zarzuty przeciwko udzieleniu zażądanych po- 
życzek stowarzyszeni zechcą przedstawić Dyrekcyi w prze- 
ciągu dni 14 od daty wydrukowania niniejszego obwiesz- 
czenia. 

Łódź, dnia 2 Grudnia 1911 r. 3011 


EBe w fi $$mn © 


W sobotę dnia 2 gradnia 1911 r. 


5905 


Ekstra wsponiałe przedstawienie 


ANTONIO. 


Drugi występ wszechówiatowo znanych artystów 


TRUPY BANOLLA 


(rawający ladzie). 
Początek o g. 8 i pół w. 


BENEFIS znanego 
etersburskiego 
aletmistrza 


Szczegóły w programach, 


r. . 276 


mP 
= gm3 

5 ZRRZĄD 5 

= Eeka 

= R Ea 

ź Elu LE E 

=] =s 

== P BaT o 

== Piotrkowska ==> Telefonu 5-70 ==) 

==) 

z = 
= Zawiadamia Szanowną Pabliczność, że w tych dniach przeniesiono kachnię a 
Em do nowoarządzonego. lokalu podłag ostatnich wymagań sztaki kalinarnej == 
E= i takową oddano pod zarząd nowego szefa -«kachmistrza, co znacznie BD 
Ead Jos 4. wpływa na wyborowy i świeży smak potraw. <. s. s = 
sta Wprowadza specyalność na wzór zagranicy. = 
>= Riedziela—Flaki i Zraziki A la Grand-Bar. 

Wtorek —Kołdony litewskie. Wędzonki pragskie. j= 
= sSroda—©zór pekiowany. [— | 
<= €zwartek—Fiaki i Zraziki à la Grand-Bar. a 
EA Piatek—Xulibiaki i Ryby. > EJ 
= Sobota — Bigos myśliwski. Golonka z chrzanem. ==] 
z Przyjmuje zamówienia do domów. >>| 

w= ra 


pe Główny kierownik BILM mz HAR za BZ WW SIA fio 


Towarzyswo ROINE | saro osczoieie Sprzedaż Gramofonów 


poszukaje placa w śródmieścia, | R [U lepłtych ayi ceny oitsre aii tasie |Z powodu skasowania składu zupełna rzeđaż kołder pluszo 
z domem na kantor i stadnię. | ro I as BKE remera za raty, Przyj] wych, serwet, jak również COR meblowych 
Oferty astne lab piśmienne skła» 2) sią: wszelką Yeparacyę ora przorah i portyerów po cenach fabrycznych. 


dać w kantorze Towarzystwa DR się 
Łódę Widźeieko ta aa o waż | di 6 4110—6-1 | pie 


Wielka Sprzesiaż Gwiazdkowa! 


BIELIZNA STOŁOWA: : PŁÓTNA: 
Garnitury stołowe lniane białe od 6—24 osób Płótna czysto-Iniane, 
Obrusy w, = wn 64 , Prześcieradła lniane i bawełniane, 
Serwety do herbaty 6—18 Madapolamy, Silesia, Płótna szwajcarskie, 
Serwety kolorowe bawełniane Płótna polskie, tyrolskie i bułgarskie, 
Ransuk, Batysty, Renforcć, 
Garnitury do kawy Dreliszki na kalesony, satyny. 


Serwetki deserowe, białe i kolorowe, 


Sra A Artykuły | Chusteczki lniane, batyst. ifantaz. | Bielizna 


Serwetki śniadaniowe. 


kąpielowe | Ręczniki zwyczajne i adamaszk. | kuchenna. 


DRUKOWANE SERWETY I GARNITURY od 6 do 12 osób. 


MGB GW QqBDÓCH 22 


W niedziele, dnia 10 i 17 grudnia r. b. magazyn otwarty od godz. 12-ej. RE 


r 


53 rok istnie 


„LTGONIA ILUSTROWANY 


w roku 1912 wszystkim swoim prenumeratorom daje 
zupełnie bezpłatnie 
PREMIUM NADZWYCZAJNE 


$ybir--Wizye. przeszłości == "= 


Album Kartonów Konstantego Gorskiego, na tle 
życia wygnańców syberyjskich. 

Gorące przyjęcie przez najszersze koła polskie pierwszej 
sery! SYBIRU, zdeka nas do wydania seryi drugiej tego 
pięknego, pełnego uczucia albumu. Obrazy tak drogie polskiemu 
sercu pozostają na zawsze w pamięci, dzięki przedziwnej poezyi, 
którą znakomity ilustrator owiał te narodowe wspomnienia. 

W połączeniu z wydanym w roku zeszłym Albumem „SY%= 
BIR“ s 
wiałą całość artystyczną. 

WARUNKI PRENUMERATY: 
W Warszawie; rocznie rb. 8, półrocznie rb. 4, kwartalnie rb. 2. 
Na prowincji: rocznie rb. 12, półrocznie rb. 6, kwartalnie rb. 5. 
5851 Warszawa, tl. Zgoda Ne 12. 


I 
| Praktyczne i stosowne 
Podarki Gwiazdkowe 


są dla każdego 
na Ubrania, 


© | MATERIAŁU pai limin 


te są najlepsze i wartościowe; są do nabycia 


G. A. Restel & Co. 
SKŁAD SUKNA 
ul. Piotrkowska Ne 100. 


ma a e. 


Mieszkanie-skład 
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ra lesza, bezpłatne to premium stanowić będzie Wspa- | pisze do różnych insty! 


3% 


PRZ 


Remiza „BRISTOL: 


Właśc. A. BMEUMANN 
(dawn. Bartosz), wynajmuje ołe- 
ganekie karsty, powozy eic. na 
jodziny, dnie 1 miesiące dla jaz- 
y po mieście, do miast Sąsie- 
duich i na polowanie pa cenach 
umiarkowanych. Staranna obsługa! 
UL Piotrkowska % 119, telefonu 
% 1053. 2849r 


PISARZ 


S. WEINTRAUB ŁÓDŹ, 
ul. Południowa Nè 6 


[cyj rządo- 
tp. 4460 


wych apelacye, prosi 


FABRYKA 


DANRUSOWO-KOSZYKARSKA 
Wnlentego 


s Przyhysza 


w Łodzi, Widzewska 5, 
(róg Średniej). 


Telefon 22-33, 


Nagrodzona wieloma medalami, | 


Specyalność: Kosze do fabryk. 
Wyrabiame 

Meble bambusowe plaszem kryte, 

Meble bambasowe matą kryte, 

Bambusowe etażerki, 

B we stoły do kwiatów, 

Bambusowe garnitarki dziecinne, 


Kosze do kielizny, 

Kosze do papieru, kosze walizowe, 
Kosze do żywych kwiatów, 
Kosze do robionych kwiatów, 


róg Piotrkowskiej i Rozwadowskiej są na pierwszem piętrze różne Meble ogrodowe, mebelkidlalalek 


wygodne mieszkania ie ña kantor albo skład jak również jedna 
bardzo widna sala 550 kw. łokci, 


iżejsze 


przygotowane z najlepszych ziaren kakaowych według ho- 
ienderskiego patentu, wyróżnia się obok wielkiej pożywności 
i lagodnym smakiem i wysoce rozwiniętym natu 
matem i jako takie zaleca się jako najzdrows: ój 
pierwsze śniadanie, zwłaszcza dla dzieci, którym szklanka 
herbaty rano dostatecznego pożywienia dać nie może, 


Kakao Owsiane WEDLA 


smacziie, jak czekolada, a łatwo strawne jak kleik, zalecane 
przez lekarzy dla osób o sląabem trawieniu, stanowi specyal- 
zę ność znanej 
Warszawskiej fabryki czexalady E. Wede! 
i znajduje się stałe ną składzie we wszystkich tutejszych 
handl. kolonialnych i skiepach spo: he 3841 


prowadzenie fabryki od 1-go stycznia 1912 roku do |stalanck gotowe dla pp.piekarzów 
wynajęcia. 4600 Mm 

Dowiedzieć się można ul. Rozwadowska Ne 1, w kantorze na | Jun 

pierwszem piętrze, Š 


Lombard D. Wołthowicz i Syn Poludniowa 20, 


zawiadamia, że dnia i (14) grudnia i dni następnych odbywać się 
będzie 


Koszyczki do bułek, 


zdatne na skład towarowy lub | Kosze wszelkiego gaiankana ob- 


Fabryka na Widzewskiej 
5 przyjmaje wszelkie obst 


unki, z dokładnem wykończe- 
niem, po możliwie najniższych 
cenach. 1455 


I. alddnil 


Piotrkowska 187 tel. 14-61. 


POLECA: 


$ Stał angielską narzędziową 
Í Śruby różnego kalibru, 

Tokarnie pocingow 
Wiertarnie, i 


Norzedziu angielskie 
Gwoździe, 

Wagi dziesiętne. 
Artykuły fabryczne, 


wi, przy kaszlu, 


mì, oskrzeli i chorðbach płac, 
wzbadza: apetyt. ji 
„Kosulin** 


EO 


Cena ilakona 1 rb. 
zie. — W j 


' ten powinien pie Wina żołądkowe Ne 7, z 


ta 


Skład win 


M. D. OKÓJEWA 


z Dzielna Me. 11 = 
Zdrowie jest boguctwem i szczęściemii! 


Kto cierpi na żołądek, głowę i ogólne niedomaganie 


Ñ 


twierdzone przez rząd za Nr. 3478. Wino żołądkowe, za- 
stowane w Ekaterynburskim pułkowym lazarecie przy cho- 
robach żołądka, wykazało znakomite rezultaty, co stwierdza 
świadectwo, wydane przez starszego lekarza w 1910 r., jak 
również w 1911 r. przez starszego lekarza szpitala Czer- 


, wonego Krzyża, gdzie wino było z powodzeniem stosowane. 
| Wina żołądkowego Ne 7 w żadnych innych składach niema 


iEGGGE Zada wszędziclii 


jak tylko w składzie win M. D. OKOJEWA, Dzielna % 11. 
OLIWA do lampek 20 kop. funt. KNOTKI bezpłatnie. 


Franciszek Glugla, wód, 


Południowa 28. Telefonu 817. 
Największa Łódzka Elektryczna Fabryka palenia Kawy 


„IRYUNF” 


obdarzona na wystawach w kraja i zagranicą za wy” 

hkorowe kawy najwięksremi nagrodami. —Po- 

leca swój olbrzymi wybór pałonych i surowych 

kaw po cenach możliwie najniższych. Dła nerwowych 

i chorych na serce wyśmienita kawa bez kofeiny 
w oryginalnem własnem opakowania. 


Hurtowy skład towarów kolonialnych. 


iistzpózsm oepez 


Z powodu żałoby są 
do sprzed za nn iza 


modne suknie wizytowe i kostynmy. 


Obejrzeć można w godzinach popoładniowych od 2 — 4rej. 


Gdzie 
wskaże portyer domu. Piotrkowska Nr. 106. 4566 


OKRYCIA, KOSTYU MY, SUKNIE 
PIĘKNIE WYKONYWA A 
Pracownia Stanisławy 


Krój dobry, robota solidna. 
Przejazd 48 m. li, Il piętro, wejście z podwórza. 


na pudy, beczki i funty w różnych gatunkach 
jak również 


= -ASEM s 
£ OWOCE : 

$ MIÓD ja: 
© JARZYNY = 
8 _ ZWIERZYNĘ 5 
zt DROB BITY it p. = 


wiejskie produkty poleca i prosi s 
wczesne zamówienia na święta.. 
Skład Masła i produktów wiejskich 


0. TAUGKERT, Andrzeja 3. zez 


21-52, 
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145. Piotrkowska naprzeciw ulicy Ewangelickiej 145. 


P dja” Ogólnie znana lecznica wg 
Glieerofosfat Robina chorób zębów 1 jamy ustnej . 


ziarnisty. 


dy z RiaŃEY po AA lekarza d-ty H. Pruss. p 


aNzmacniający system nerwowy 5 p s „l x 
SAM NACE Leczenie, płombowanie i wyjęcie ząków bez bólu, 


jeciw krzywicy, osłabie- 


kożrizs 4 | ipayalne laboratum tealon do wprawiania sztucznych zębów. 


sk. Przyjemny w smaku, zażywa Się W 
wodzie lub mleku, Sprzedaż w aptekach oraz 


Sia rea t tal ię ZE Specyalność; plomby poreglanowe, plomby zlota, złota 

korony, złote mosty (sztuczna zęby bez podniebienia), 

AG A L BE proszok 20 i 8 k. Reperacye i przeróbki sztucznych zębów NA POCZEKANIU. 
kra A 55 Mes 301 50% | 27 Uwagal! Ceny bardzo nizkie! Uwaga! wa 


Ddznaczony na 6 wy szemi nagrodami za skuteczue | Eg 
i konserwowania dæig się sil 


ł antyseptyczne działani: jlepszy środek do czyszczenia zęb: 
Matem, dezyniekaje i odś jamę uste r d . É [4 , . 
ONA RA Lecznica chorób skórnych i wenerycznych 
Wiadomem jest całemu światu, Ą Gabinet Reentgenowski i Światłoleczniczy 


że na PIEGI, PRYSZCZE, WĄGRY, D-rów L. Faika, Z. Golca i St. Jelnickiego, 


mokre isuche LISZAJE, KROSTY ólczańska Mi 36. 
iwszelkiego rodzaju nieczys- 

ó j je różnych placa za poradę 60 kop. 
utecznie iny przyjęć od 8—9 r., od 114—14 pp. 1 od 7—8: w niedziele i święta od 8—10 rano 


vi 


CENTRALNA KLINIKA 
€ choróh zębów i jamy ustnej 


w Łodzi, ul. Piotrkowska No 86, tel. 14-79. 


Taksa nadzwyczaj dostępna dla wszystkich. KONSULTACYA 
Dla dzieci, matek, rekon- BEZPŁATNIE. WYRWANIE ZĘBA 15 KOP. SZTUCZNY ZĄB 


Seb i starców POSKOŻA 65 KOP. PRZERÓBKA i REPARACYE ZĘBÓW 50 KOP. 

PA pi Són 3 Nie; e Przy Klinice znajdaje się specyalne laboratoryam do wyrobu 

RAEE A WACOM KO: = sztucznych zębów. Przyjmają tylko skończeni lekarze-dentyści. 

NAJLEPSZA 'Liezne opinie Pp. Lekarzy, 
Mączka opżywcza_* MRS 
e iiia ke Wyżcza szkoła kroju i szycia | Dr. med. J. Szwarcwasgep 
iotrkows| J 

Choroby wewnętrzne i nerwowe; 


muje specyalnie pani Dr. Zand Tensenkąumowa 
— 6!/, po południu. 1788r 
no-leczniczy, niech żąda roz- 

powszechnioneg. uznanego 


przez powagi lekarskie 
MYDŁA ks. KNEIPPA 


z powyższą etykietą I napisem żd. etyk, rem 
prezent, Bez tego podp.—als 0 40 k, kas „cy 282 SUR 
małek sprzedają w: kt, apt. i periamerye. — 


Pierwsza Chrześci iska Lecznica 


chorób zębów 
Porada lub wyjęcie zęba 25 kop. Wyjęcie bez bólu lub plomba 
po 50 ko Zęby sztuczne od rb. i i wyżej. Korony złote i zęby 
sztyjowe i wszelkie reperacyje po cenach umiarkowanych. 

Gutzinana Eliksir i proszek do zębów są niezbędne dla utrzy: 
mania w czystości jamy ustnej. — Łódź. Przeiazd Ni 8. 2503 


gim 
66 3 
EE AE ZB gg | Specyalnie: choroby żołądka, ki 
ra a Nagrodzona 'na wystawi kobiet w W Eo Ae reee (DAĆ 

ke E stawie pracy kobiet w Warszawie złoty! jedalem, wa, podagra, otyłość itd,),7: 
= R. S$teinberga 3 Elą ga dyon E EE dyszy kie 
” Łódź, Pioirk 8 f imiczne i bakteryolog, wydzię; 
BEUEDYKTAAG.2, Telefonu Ni 22-62. Karsy wyższe i niższe, Mnie koja DAET trancaskiego | Na krwi w Iebarstorpm wlas! 

FATTY OZZE 4 H i angielskiego. Gruntowna nauka pa: ia, mierzenia i | aom. A1—1 rano I od 5— 
(Stosowanie fizykalnych;metod leczenia) | bi początiśjących przygotowac sowie, mierzenia i apinasio. | go poradnia. 1587! 


Pina RET DE RAE nabierają wprawy i gasta. Po 
żenia egzamina w Cechu aczenice otrzymaj tenty cechowe lab r 
świadectwa prywatne. Ma miejscu duży bie BRE nów. MB me ej € 
Przyjmaje się obstalanki podłag zdjętej miary. Zam: Srednia 5, powrócił. 
wysyła się za zaliczeniem pocztowem. 3 Sp: Choroby skórne, wenerycz- 
ne, włosów, kosmetyka lekarska. 
Leczenie Syphilisa Salparsanem 
EHRLICH=HATA 606" (interven). 
Leczenie elektrycznością (elek- 
trolizem i masażem wibracyjnym, 
Dla pań osobna poczekalnia 
Godz prerio: ods—1 i od 4—9 w. 


W aledzielę i święta 2 pp. 3580 


Specyslista ch b włos 
sów, Snarare az i kata 
na twarzy) wener] 
iis nyoh (syphilis) rze 
Dr. S. SZMITKIAD 
ž SREDNIA X %5 
Leczenie elektrycznością, ma337 
„ żem i kosmetyczne. t 
A Przyjmuje od 8 do 2rej po pot 
i o AA Moda actio a 


Orthopedia. Mechano:torapia (skrkpwienia krągosługa, choro 
by stawów, mięśni: l 1. Gimnastyka leczn: Pra 

jów- ortopedycznych “i wa 
> Gabinet Rocstgonowaki, Przświetlenie i fotygratoraiio. 
£aczenie chorób skórnqch. 5 

Gabinet eicktea<torapautyczny. Mrsonyślizasya. Stoso- 
wanie prądów -siażych, przezywanych i siuusojdalnąoh.  Elektrolita, 


choroby nerwowe: gą 
gorgcom 
13 


Gabinet światłolecźniczy. Kąpiele świetlne w 
powierza, Kaplole ś-komórzowa (vier:Zelien Bal, 


KI 

| Towarzystwo Akcyjne 
e Zalecany przez pp. lekarzy 
; j 


REFIR iiao] MOI Miejskich W Royi 


Dostawa do domów rano i po joluiniu 16606 f WARSZAWA, Krakowskie Przedmieście M 5. 
K LUD, Rzeźnia Miejska. 
poleca: 1) włosień tapicerski, 2) krew suszoną, 3) mączkę 


4 mięsną, 4) kupuje i sprzedaje skóry surowe, mo- 
kre i suche. 2350-20 


MĄCZKA MLECZNN 
č z 
DLA DZIECI Æ EB Bi mmnza 


Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. 3691 
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Dr. mad. W. Kotzin D:H'Rueger worry, gray 


Ultra PIOTRKOWSKA 71 
Choraby serca i płuc; 
przyjmuje od godź 10—11 rata 

jod 4—8 pp. 2763r 

M telefonu 31.19, 


Dr. H. Szumacher 


choreby wenarycznę | skórne 
Mawret 2 
rzyjmuje od 8—16/, | od 6—8. 
© pol, panie od 5—6 W nie- 
dziele | święta od 8—1 r__376 


fr. A. S. Tenenbaum 


Chor. wewnętrzna 1 dzłeci. 


(Choroby żołądka Í kiszek). 
Wschodnia M 49. S 
przyjm. od r t5—7pp R 


Dr. med. hit Kantor 


choroby chirurgiczne 
ul. Poładniowa 5, Tel, nr. 1827 * 
Przyjmuje od $ — 10 rano | 
od 3 —_6.po poł 4280 


Choroby weneryczne; 
akórne i moczopłciowe. 


Dr. Shanist. Pikart | 


PIOTRKOWSKA X 116 
iPrzyjm.: od 9—10 rano i od5—8 
iwiecz., kobiety od 4—6. 18B1—r 


Dr. Fr. Łukasiewicz 


Staro-==TO a Mh 36, 


r n owe) 
Ghoroky żoł: i kiszek, 
wewnętrzne i dziecinne. 
Przyjmuje do g: 11 rano | od 
3,8) do 6-6! po poł. 2209r ' 


Dr. med, Z. GOLE 


Chorohy skórne i wener. 
Ul. MIKOŁAJEWSKA R 18. 
Godz. przyjąć: od g. 9—12 i od 
ëh — Th wiacz., W niedziele | 
święta od 9 do 121/,. 

% telefonu 20-60 


Dr. Jan Gaderski 


Akuszerya, 
choroby chirurg,i kobiece 
przyjmuje do 10 m 4—6 po poł. 
Ul. Cogielniana 9 m.4, 2671 | 


Dr. med, Goldfarb 
powri 

Choroby skórne I weneryczne. 

Przyjmuje od godz. 9—12 rano. 

i od 6 8 wiecz—Dla pań od 5-6 

W niedzielę tylko 0d 9—12. 

Zawadzka Ne l 


Dr.E Sonnenberg 


Choroby skóry, dróg mə- 
ox gh i weneryczne 
CEGIELNIANA 14. 
Oà g. M—1 i 4—74 w 


Dr. Mittelstaedt 


Mikołajewska 67, 
Przyjm.: od 8—84 rano į 5—6/, 
po poł. w niedzielę | święta tylko 
ono od 8—1o r. 


—L 

brodawki, zgrubiałą skórę 

usawa najskuteczniej znanę ina- 
dzone 

Złotym 

Medalem ARAGO 

w Paryża 

Leszno Ni 12. Cena 35 i 60 kop. 

Żądać wszę: Wystrzega* się 

naśladownictw.  Zwracać 


ielkim 
ST. GÓRSKIEGO w Warszawie, 
na markę Gladyator. 


3617 


Ter 


| bów, ul, Główna Mè 5: 


' przeprowadził 


Nawrot Na i. 
Choroby wewnętrzne. 
Przyjm. 4—6 p. poł. 3028 


Mia mel, Maisel 


Staro-Zarzewska 64. 
Akuszerya; choroby kobiece» 
ce i dzieci. — Przyjmuje: od 
8'/,—9 i od 3—6}. Dia niezamo- 
żnych od g, 3—6 bezpłatnie. 5588 


ZĘBY żę" 50 kop. Plom= 


by 55 k. Wyrwanie zęba 
15 kop, Wyjmowanie zębów 
bez bólu. Przeróbka 1 repara, 
cye na poczekania. Lecznica zę* 
4244 


Dr. Sołowiejczyk 


charos dzieci i wewnętrzne 

Śpecyal, eierpienia piersiowe. 

Powrócił, 2663 
Andrzeja 4, teleion 18-47. 


godz. przyjęć: 9—10r. i 5—6 pp. 


Ból głowy I migrenę Í 
natycbnałasć usuwa 
„MIGRENO-NERVOSIN' 
aminy Anar oE Te 
Są już falsyfikaty. 


Więc żądać w aptekach i skt. apt- 
posłów ay pabanyea "TYLKO 
PLO 


Jazcy A. Gąseckiego na każdym. 


CKU 1 3 podpisem wyna- : 
Proszek 10 kop. 


Dr. l. Silbarstrom 


us ul Zawa- 
dzką 3 12 Choraby skóry, 
W 1 sia ORA 
od 11*ją—2 Lp. lod 5%—84 W 
Panie: 40,6 pie poł. w niedz 
do 3-0j po por. Ti2r 


Dr. A. GROSGLIK 


Zachodnią 68 przy u), Zielonój 
Choroby skóry 
weneryczne i dróg moczowyob. 
Przyjmuje 8*/4—11:/, r. 1 6—8 Wå 
panie 5—6 wiecz. 
W niedziele i święta od godz. 9 


do 12 rano. 2474-17 


Dr. H. Sadkowsk 


Piotrkowska 120 
Przyjmuję z korobawi wawnęirz 
nemi, (spac. żołądka i klszek) 
Codziennie od 8—10 rano i od 5 
do 7 popo? Telefon 23-10, ys 


Dr. Maksymilian Papierty 


AKUSZER i SPECYALISTA 
CHORÓB KOBIECYCH, 
ulica Południowa Nk 23, 
Telefon 16-83. 
Przyjmaje do 11 rano i od 4'/, 
do 64 po poł. Ai 


Dr. GUSTAWA 


LAND- TEHŻNBAUNOWI 


powróciła 3544 
CHOROBY KOBIECE SKORNE 
WKNERYCZNE (u kobiet dzieci, 
Ul. Wschodnia Mè 49, 
Prrzyjm. od R- 10—11 Lod 7—8. 


Dr. Waotaw Bemard 


CHOROBY WENERYCZNE, 
SKÓRY, DRÓG MOCZOWYCH 
Benedykta Nè 9. 

0—12 r. I PTh w) 


Dr. FRANCISZEK 


AOZIOLKIEWICZ 


(starszy) | Telef. 17-14 
Piotrkowska 103 
Uhoróby wewnętrzne, dziec! 
1 kobiece, Przyjm. od 9-11 r 
ud 6—8 pp. 1426r 


1483 


SPECYALISTA 
skórnych, weneryennych 


T ru 
Dr, LEWKOWICZ 
POWRÓCIŁ. 

Przy syphilisie zastosowanie 

preparatu ,„,G06'4, 
ZACHODAJA Na 33. 
1 i 6—8, dlè Pań od 5—6, 
w Niedzielę 9—5. _ 2897 


Dr. L. PRYBULSKI 


CHOROBY SKORNE, WŁOSÓW, (ko- 
smetyka), WENERVCZNE I MGCZO- 
PŁCIOWE i NIEMODE PŁCIOWE, 
LECZENIE SYPRILISU 
EHRLICH- BATA 606, 


dd © 


Ut. Południowa 32 2, 
Przyjmuję od gods, S=] 7. i ed 4—8W., 
Banie od 5—6 Po pol. 1420—:-— 


Dr. Feliks Skusiewicz 


Andrzeja 13. 
Choroby skórne, weneryczne 
i moczypłejowe 
Przyjmuje: 04 91H r. i od 4—8 
po poł. W niedziele i święta od 


4 10—1 Tolet. 26-26. 507—d | 


0-4 Foliya 00 


Mieszka obecnie 


diery 


wa 
ul. Piotrkowtka 107. 
sztuczne od 75 k. 
B Piomby od 50 k. 
na kaaczuku, złocie— 
bez wyjęcia korzeni. Płombowanie 
złotem, srebrem, porcelaną. Wyj* 
mowanie zębów bez bólu. 
Przeróbka i 


bożej i na pocze- 
kania. Lek.dent, Se iPOWSKI, 


Piotrkowska 92. 581r 


NHALATORYUM 


pod kierunkiem 
D-ra Grabowskiego 

Przy chorobach orzanów oddecho 

nos miany materyi (specyalne- 

rzy aeneae Sr ieee s Otwnefe:s0; 

dziennie prócz niedziel i świąt od go‘ 

y dej do 7-cja 

Spacerowa Nè 29. 


Dr. Skalski 


Akaszerya choroby kobiece iwe- 
wnętrzne. Przyjmaje od 3—5 po 
poł. al. Rokicińska 47, tele- 
ton 18-19, 2942 


D:I Lipszyc 
choroby dzieci. 


1807 mieszka obacnie 
Piotrkowska 108, tel, (5-01 
przyjm do 10 r. i Gd A=6 D p. 


Dr. L. KLACZKIN 


Konstantynowska 11, 
Byphilis, skórne, wenar., 
ohoroby dróg moczowych. 

LECZENIE 8YPHILISU 
EHRLIOH-HATA 606, 
Przyjm, od 8—1 rano 1 0d 5—Sw. 
dla dam od 4—0, W niadziele | 
święta twiko do 1 rano 746! 


Powrócił z zagranicy 


Dr. S. KANTOR 


D h 
Gabinet Roentgena wsk 1 Swiatlo- 
leczniczy, Krótka 4 tel 19-41. 
LECZENIE SYPHILISU 
EHRLICH-HATA 608. 
Przyjmuję od8—2 i od 5—9 w, 
Die nań ozobna poczękalnfa, 425° 


r. ROSENBLATT 


Choroby uszu, nosa 
t gardła. 
PIOTRKOWSKĄ Nr. 35. 
Telefon 19-34. 
reg mule of 10—11 i oi 5-7 
w nledziele od 10—11. 2857 


2773r - 


- Szczęśliwy kowal. a 


„P. Guyot, jestem z powołania kowalem; często buđztrem 
2e smi, UCZUW a 
następń 


ar na 
w nocy, s yano p 
w razie niepogody i mgły. 
dychałem z trudności: 
„Jednocześnić 


siach. Chwytało mnie to zwyk 
y przebudzeniu się, szezególnie 
edy ucisk bywał tak silny, że od 


ua kaszel chroniczny, którego pa- 
minut, Codziennie przed uda- 
mleka dobrze ocukrzonego 


ikt nie mógl 


Pewnego razu słyszalem 0 wy- 
padkach wyleczenia za pomocą pań- 
skich dziegciowych kapsułek Guyot 
i uiegłszy namowom żony mojej, po- 
stanowiłem spróbować tych kapsułek, 
„Nie ryzykujemy wszak wielkiej 
my, perswadowała imi żona, „a 
cież każdy wie, że d 
lepszym środkiem w 
rób organów odd 5 
i zkodzić" — Zażytėm je- 
i stosując się do przepi. 
su Pańskiego, przyjmowałew po 2- 
kapsułek przy każdem jedzeniu. Już 
po zażyciu tego pierwszego flakomt 
stan mego zdrowia poprawił si 
odczuwałem ciężaru na piersiach i sypiałem snem nieprzeryw: 
To też zachęcony tym rezultatem, kontynuowałem kuracyę kapsul- 
kami pańskiemi, w przeciągu trzech miesięcy, bez przerwy i obec- 
nie z radością mogę Panu donieść, że pozbylem się kaszlu zupeł- 
nie; nie kaszlę nawet podczas niepogody i nie odczuwam żadnego 
| ciężarń na piersiaci. Jestem kompletnie wyleczony, > 

Zechciej Szan. Pan przyjąć moje powinszowania i po- 
dziękowanie. Nam nadzieje, że wszyscy ci, którzy są często Wy- 
stawiani na gorąco i na zimno, zaczną zażywać kapsulki dziegcio- 
we Guyof'ą, które ja nazywam „dobroczynnemi* ze względu na ul- 
ge, jaką mi przyniosły, pozwalając prucować dalej. Podpis: Tailord, 
% ul. p5 Berne, Paryż, 14 kwietnia 1896 roku“ 

Zażywanie kapsułek dziegelowych Głayota po 2—5 po każdem 
jedzeniu, wystarcza do wyleczenia w krótkim czasie najaporczyw= 
szego katara- i najbardziej zadawnionego bronchita. Zdarzały się 
nawet wypadki uleczenia zdekłarowanej graźlicy, dziegieć bowiem 
wstrzymuje rozkład płac przez taberkały, zabijając szkodliwe mi- 
| kroby, stanowiące TYÓWNR tego rozkładu. Jest to bardzo proste 

i wytłumaczone. Najlżejszy kafar, o ile będzie zaniedbany, może 


przejść w bronchitis. 

Dlatego też najlepi walczyć z chorobą w samym jej zaw 
rodka, zażywając ka layota, zawierające dziepiać otrzymym 
wany ze specyalnego gatunku sosny morskiej, która ro” 
śpie w Norwegii. een? te przygotowała się podlag pri 
samego wynalazcy Gayota, czem tłumaczy się ta okoliczność, że 
tylko te kapsułki są skatęczne, wszelkie zaś podrabiania są bez 
wartościowe. Kapsułki Giuyota są okrągłe, wielkości grocha, dają 
się łykać z łatwością z odrobiną wody. Są do nabycia we wszyst 
kich lepszych aptekach, ocalony w pprzedoży ten lgb inny 
produkt; zamiast prawdziwych kapsułek dzi Ea Guyota, ma~ 
leży we własnym interesie odrzuca 

Żądajcie stanowczo, aby wam dano prawdziwe kap- 
sutki Gayota. Ażeby achronić się od wszelkich pomyłek, prosimy 
zwracać uwagę na etykietę na flakonie, Na prawdziwych kapsat- 
kach Guyota znajdaje się napis wynalazcy gapt rabem i tłastem 
pismem orez podpis tegoż w trzech kolórach: HMoletowy, zielony 
i różowy na akos etykiety, również adres laboratoryam: Dom 
dlowy L. Frère 19. rae Jacob, Paryż. 

Prócz tego należy pamiętać, że prawdziwe kapsułki Guyota 
nie są czarne, przeciwnie zaś nadzwyczaj białe i na każdej kap= 
sułce odtworzony podpis „GUYOT“. Cena kapsałek Gayot 1 rb, 
25 kop. za flakon. 

Kauracya kapsułkami Guyot wynosi mniej, niż 10 kopiejek 
dziennie, a wyzdrowienie zapewnione, 

P. S. Osoby, które nie mogłyby połykać kapsałek, mogą je 
zastąpić Smola Quyota w stanie płynnym, biorąc to lekarstwo 
w szklance wody, lab innego plynu do picia, którego wleją zawar» 
tość jednej łyżeczki od kawy; skutek zbawienny tego środka będzie 
ten sam jak zażywanie kapsałek i uzdrowienie nastąpi niezawodnię, 
Cena płynnego dziegciu GUYOT ! rb. 10 ©. za flakon. 

Sprzedaż w składzie, Dom Handlowy L. Frère, N: 10, alieca 
Jacob, w Paryżu i we wszystkich lepszych aptekach całego świata, 

Składy w Warszawię: Karpiński, Elektoralna 55, Włady» 
sław Hoifman i S-ki yn; Towąx 
rzystwo akcyjne Henryk 

Do nabycia wę w 
ecznych. Sklad głów! 
35 w Warszawie, 


Ważne dla dam! 


Kto życzy sobie gruntownie nauczyć się kroju i szycia, 
niech się zapisze na obecny kurs codziennie od 10— 1-ej 
w południe i od 3—6 po poł. Kończące szkołę otrzymują 
na żądanie cechowe świadectwo. Przy szkole mojej znaj- 
duje się wielki wybór manekinów, form papierowych, modeli, 
bluzek wszelkiej wielkości, spódnic i ubrań dziecinnych po 
cenach umiarkowanych. 

Szkoła moja zaszczycona złotymi modelami i dyplo- 
mami uznania, 


SG. MA ny Mami za 
Piotrkowska Ne 27, 


TAILORD. 


ul. Zielna 40, Ladwik Spiess i 

Przejazd 5, 

ich większych aptekach i składach 

Apteka Karpińskiego, Elektoralna 
3417 


322$ 
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Odznaczona ZŁOTYM MEDALEM na WYSTAWIE w ROSTOWIE. 


m pieców pokojowye i szyci 
ięców pokojowe CA Warszawska szala kroju i szycia 


- brykiety | Apolonii Roppdłowskiej : 


niezrównane! | P EEE ERC aj PE ady 


A: prawami zakladania praco i, szkól. Nauka ddałodna 
y -i +, A i prędka, prowadzona dwoma systemami; uczenice nabierają wprawy 
długo i trzymają ciepło] |; gusta przy pracowni sukien. Nauka mierzenia, pasowania i mow 
delowania. Kars wieczorowy po cenach zniżonych; w kompletach 
połowa ceny. Nauka kroja teoretyczna 10. rabli. Zapis aczenie w każa 


dym czasie. Po skończonym kursie uczenice otrzymu= 

Sklad węgła 7 ią posady. Sprzedaż iorm papierowych, żarnali i manekinów. 
i drzewa p. f. Przyjmaje się suknie i kostyamy do krajania i pasowania. 

5 f jes Piotrkowska Me 115. Fi Bałuty, Zgierska Ne 54, 


Przejazd 21 i 80a. — Tel. 17-09 i 28-60. || SEES 


EEA 
rafani 
NAJLEPSZĄ GRAMO- yy 

f FONOWĄ PŁYTĄ JEST gg i 
sq Kolosalna ilość świątecznych płyt ostatnich nagrań na różnych E 
u instrumentach w wykonaniu najbardziej znanych artystów, u Podaję do wiadomości osób interesowanych, iż ja oso- 
falabietskpólsi YA. biście żadnych weksli nie wystawiałam i nie wystawiam, zaś 

BAZA św Ste ki: sę 57 weksli, wystawionych przez męża mego Wacława Szancera, 
|| zi wykonali najlepsze namera dla 3 


płacić nie będę, a zwracających się do mnie z żądaniem zæ 
Skład główny po cenach hartowych w T-wie B=ci M. £ W. ora Wilno, Odessa, płaty ścigać będę sądownie, jako wspólników szantażu. 
Moska, Warszawa Królewska M 16. 


$ Sprzedaż detaliczna we wszystkich lepszych mazykalnych i gramofonowych składach. OLGA SZANCER 


Żądać katalogów. Kolosalny wybór gramolonowych mechanizmów, sprężyn, igielek itp. $ r 
4584 z pierwszego małżeństwa SKURCYNSKA. 


Palą się: wolno, tla 
jak żaden inny węg 


pomocniczych przedmiotów do gramofonów. 


u B-ci ISSERLIN, Królewska Ne 16. 


W Zjednoczone Fabryki 
j yrobów Ogniotrwałych 
ES: pianą LORAN TINA“ | awis O. KULMIZ 


Towarzystwo z ograniczoną poręką. 


APARATAMI RĘCZNYMI „EUREKA-BOHATER“ Główna fabryka: Saarau pod Wrocławiem, założona w r. 1850. 
=== j SIKAWKAMI „PIENOGON*. === Oddziały fabryk: Markt-Redwitz w Bawaryi i Halbstadt 
AKCYJNE TOWARZYSTWO GUSTAW LIST w MOSKWIE 
Reprezentant dla Łodzi i okolic: 


(Czechy). 
George Süss, Długa Ne 33. — Telefon 10-96. s» 


Piana „ŁORANTINA* gasi literalnie wszystko, nawet naftę, ben- Wyroby na wielokrotnych wystawach premiowane. 


i i j jel ka- 
ae tebeng PE Fe kt paz SN ; Ogniatrwałe wyroby wszelkiego. rodzaju; 
y it p. Pi Cegły szamotowe i Dinaso we; 


i nietylko rozłane, lecz w dużych rezerwoarach. 
Aparatami „EUREKA“ i sikawkami „PIENOGON* straże ognio- Cegły zara raka: r >="2e kwasów; 
a 


we, fabryki i prywatne osoby ugasiły niezliczoną ilość pożarów. 
Mnóstwo. świadectw i podziękowań. na miotów Robotników obacgie Około 1800 7 
REPREZENTANT na Łódź i okolice: 


ińchi Łódź—Pasaż Szulca 3 
B. Łoziński, Telefon 547. 290530 


Ce am aN M 


xa==> E| HOtel „Terespol. 


je IEROSY 
Noo puez ZZA Po grantownem odnowienia 40 czystych i pięknie umeblowa* 


fá nych namerów z najnowszemi wygodami do wynajęcia od 75 kop. 
g 5 do 5 rb. za dobę; miesięcznym daże ustępstwa. 5783 


UWAGA: przy hotela kawiarnia i restauracya. 
100 szt, 1 rb.. 25 szt. 25 kop., 10 szt. 10 kop. Po pp. przyjeżdżających wysyłamy na dworzec karetę. 


££ 100 szt. 60 kop., 25 szt. Ś|Hotel „TERESPOL“ Warszawa, Próżna Ne 3, tel. 109—08 
» 15 kop., 10 szt. 6 kop. 


aby się przekonać o ich dobroci. 3370 
T-wo A. Bogdanow i S-ka w Petersburgu 


| 28 Dostać można we ich Sklepach tabacznych i dystrybucyach. 


Łódzkie zemieślnicze Towarzystwo 


| Pożyczkowo-Oszczędnościowe 
Hawrot 13. 


Mieszkania Udziela pożyczek do rb. 600 i przyjmuje pienią- 
64.24 BzpokokożykachiiE pó” dze ną oszczędności i płaci: 
dłogi posadzkowe z elektrycznem ż i 


| oświetleniem, z klozetami, poko- r AE, T 
przy ulicy Senatorskiej od Widzewskiej na nowej przedłażonej alicy | | jami kąpielowymi i pod różne „ 3 miesiące z 


Senatorskiej łącząc z Łęczycką i Rawską są na dobrych warankach | Ro; zaraz lub Od 1 stye 20 n 


A ŚĆ w Śkladzi „Maksa Jakabowiczą | CZ: 1912 roka do wynajęcia. rok 6% 5579 
do sprzedania. Wiadomość w CJG 2 p. [aksa Jaka! kp] Wiadomość SAREA A. » 357 
BRERA SE DŻ u Kaize. 4062 | SEEE 


Redaktor odpowiedzialny St. Łąpiński. 


W tloczni „Rozwoju“, Przejazd X 8. 


Wydawca W. Cząjewski. 


